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POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
ROK IV ŁóDZ, CZWARTEK, 22 KWIETNIA 1948 ROKU 

Depesze z u • P. 
w trzecią 

WARSZAWA PAP. Do Warszawy nadesłane 
zostały następujące depesze: 

Pan Bolesław Bierut, Prezydent Rzeceypospo 
litej Polskie1 \'\Tarszawa. 

Proszę Pana, Panie Prezydencie, o przyjęcie 
moich powinszowań w związku z 3-cią rocznicą 
podpisania układu o przyjaźni, wzajemnej po
mocy i współpracy powojennej między Związ
kiem Radzieckim a Rzeczpospolitą Polską jak 
również moich serdecznych życzeń dalszych 
osiągnięć w dziele budowy silnej demokraty
cznej Polski oraz umocnienia sojuszu i przyja 
źni między narodami. ' 

(-) M. Szwernik. 

* * "' 
Do Pana Józefa Cyrankiewicza, Prezesa Rady 

Ministrów Rzeczpospolitei Polskiej, Warszawa. 

podp·sania 
dziec ie o 

soi SZU 

Do Pana Zygmunta Modzelewskiego, Mini
stra Spraw Zagranicznych Rzeczypospolitej 
Polsk iej, Warszawa. 
Proszę Pana, Panie Ministrze, o przyjęcie 

moich preyjacielskich powinszowań z okazji 
3-ciej rocznicy podpisania układu o przyjaźni 
wzajemnej pomocy i współpracy powoiennej 

między Związkiem Radzieckim a Rzeczpospoli
tą Polską. Jestem przekonany, że polsko-ra
dziecki układ sojuszniClly, który prawdziwie 
służy sprawie współpracy między naszymi kra 
jami będzie i nadal niezachwianą podstawą 
przyjaźni naszych narodów. 

· (-) W. Mołotow. 

Działan·a wojenne· w Grecji 
PARYŻ PAP. - Mimo, że w ofkjailnych 

lkomuniikatach greckiego sztabu generalnego, 
n.ie ma o tym żadnych wiadomoś.ci, działania 
wojenne w Rumelii trwają od 6 dni. Sądząc z 
wiadomości korespondentów gazet ateński<:h, 
w ofensywie udział biorą 3 dywizje armii kró· 
lewskiej. Oddziały armii demokratycznej ma 

newrują unikając większych starć. Dotąd od
była się jedna tylko powa'i:niejsza pot~ka 

w miejscowości Timfristos. Król Paweł w to
warzystwie szefów angiels:ldej i amerykań
skiej misji wojs;kowej wyjechał do Lamii. W 
mieście tym znajduje się sztab konpusu, kie
.ru jący działaniami w Rumelii. 

Nr 110 (1038) 

,,Eks~ort" amerykański 

W czasie, gdy w Turcji wybuchły rozru· 
chy głodowe ludności - amerykańscy fabry
kanci broni rozpoczęli wysyłkę... czołgów do 
tego kraju. · 

Na ilustracji - turecki parowiec „Yozgurt'' 
wyładowuje tanki USA w Konstantynopolu . 

W dniu 3-ciej rocznil'"y podpisania układu 
polsko-radzieckiego o prriyJaźni i wzajemnej 
pomocy przesyłam narodowi polskiemu, rządo
wi polskiemu i osobiście Panu, Panie Premie
r7e, moje przyjaciels'kie powinszowania. Życzę 
dalszego umocnienia soiuszu i przyjaźni mię
dzy nas~i krajami i stał"ego rozwoju i roz
kwitu Rzeczypospolitej Polskiej. 

Osiem milionów głosów we Włoszech 
(-) J. Stalin padło na lfstę frontu ludowo-demokratycznego - mimo niesłychanych fałszerstw, dokonywanych na rozkaz giełdy USA 

Dvm·trow w Pradze RZYM PAP. - Kompletne wyniki wybo
rów do Senatu przedstawiają się następując.o: 

chrześcijańska demokracja - 10.740.131 gło

sów (4'1.9 proc.), 

włoski ruch 6jpołecz.ny (faszyści) - 244.646 blok nairodowy - 999.166 głoisów, · 

PRAGA PAP. - W środę, w godzin&eh ran 
n y:ch, bułgar&ka deleg.a-cja TZądowa złożyła 
o f <"j;i1ną w'zy~ premierowi Goottwałdo•t(. 

głosów (1.1 proc.). irepublikainie - 650.017 głosów, 

l!la Tóżne inne ug~wan!a padło łącmie monarehliści - 729.283 gro~. 
467.684 CT.kx:y. fi!6zyści - 542.297 gbooow. 

W zgromadzeniu narod-0wym premjera buł
garskiego DymH:rowa i imnych członlk6w dele
gacji powitał pT7.iE!Wodniaz..ący Davdd. Przyipo
mniał o.n w króhldm rpr!Zemó'Wieniu, że nil'ród 
Czechosłowacji uwsze żywił wie1k11 sympai
li ę dla narodu bułgCl!.wbego, śledząc jak naj
życzliwiej jego walkę o wolność. Toteż pod
c~s wojny bałkańskiiej w roku 1912, odbyły 
6ię w Pradze <lemonstracje n.a znak 6ympatii 
do narodu bułgarskiego i podczas 1ych de
mon-s•tra<:ji on sam był aresztowany przez poli
cję austro - węgierską. David wy•raził przeiko
nanie, że pakt, jaiki ma być obecnie podpi

front' ludowo - demokratyczn:y - 6.955.229 
gło6ów (31 proc.), 

Kompletne wyniki wyborow do Izby pos- Pozo-stale głosy przypadły kilku drobnym 

saragatowcy - 1.580.722 gł{)6<)w ('1 proc.), 
blo·k n.a.rodowy Nitti'~ - 1.364.741 głosów 

(6,1 proc.), 
republikanie - 637.433 gł-0sów (2,9 proc.), 
monarchiśd - 436,597 głosów (2 proc.), 

łów są namępujące: 

chm:-eścijańska demokra-cja - 12.616.52'1 g>ło· 

sów, 
fronit ludoiwo - demokratyany - 7.995.601 

głosów, 

6aragatowcy - 1.848.826 glo1SÓW, 

Fiasko koni erencji w Bogocie 
sany między obu bajami przyczyni się do NOWY JORK PAP. - Min.i.s>t.er handlu czasem wiadomo, że państwa południowo -
dalszego zadeśniienia wzajemnych stosunków. USA AveTeill Harriman opuścił konferencję amerykańskie dążyły przede wszystkim do 

Premier Dymitrow podziękował za serdecz- w Bogocie udając się do Waszyngtonu. De- zrealizowania gospodarczych celów konfe.ren
;ne przyjęcie i życzył czechosłowackiemu :zgro- legacje Ameryk,i łacińskiej uważają ten wy- cji w przeciwieństwie do stanowiska USA, 
madzeniu narodowemu pełnego powodzenia jazd ?ia oznakę, iż konferencja nie da żadnych które zmierzają do stworzenia bloku paname-
w dals'lej pracy. wyników w sprawa-eh gospoda'l'C"Zyoh. Tym- rykańskieqo. 
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Dowbór-faszysla i łapownik 
odpowiada przed Sqdem Wojskowym za swe zbrodnie · 

Wojskowy Sąd Rejonowy przystąpił wczoraj do rozpatrywania sprawy byłego .Jyreklo
ra Okręgowego Urzędu Likwidacyjn~qo ~ Łodzi Stanisława Dowbora. Rozprawie prze
wodniczy płk. Ochnio, oskarża prokurator mjr. Auster, broni z urzędu adw. StanisJaw 
Wróblewski. 

Stanisław Dowbór urodził się w 1898 roku w Łodzi. Jest wzrostu średnieg?, pokaźnej 
tuszy. W czasie składania zezndń często ociera pot z czoła. 

Wśród głębokiej ciszy, jaka za;H.nJv:ała na 
sali, przewodniczący płk. Ocl:ftiio od::1vtu-e akt 
oskarżenia. 

Akt oskarżen1a 
Stanisław Dowbór zatrzymany został przez 

V1:70jewóazlq Urząd Bezpieceeństwa 7 lutego 
b:eżącego roku jako podejrzany 0 działalnośc 
antypaństwową. 

W toku śledztwa ustalono, że oskarżony Do
wbór jeszcze długo przed wrześniem 1939 ro
ku, kiedy klasa pracująca walcizyła o· swe pra
wa i nowy sprawiedliwy ustrój, był zdeklaro
wanym przeciwniktem wszelkiego postępu spo
łecznego. Dowodem tego Jest między innymi 
artykuł o Dowborze, zamieszczony w roku 
1934 w „Tygodniu Robotnika". (Kliszę ~~ teoo 
artykułu 11:amieszczamy na II stronie „Gtusu". 

Członek fzszystowsk ego stronnfctwa 
W okresie okupacji Dowbór znalazł się w 

szeregach faszystowskiego Stronnictwa Narado 
wego. W końcu 1939 roku wstąpił . w Łodzi 
do konspiracy,inej organizacji ,.Organizacja 
Wojskowa", podporządkowanej Stronnictwu 
Narodowemu. Zadaniem jego było zorganiQ;o
wanie komórki „OW na odcinku inteligencji„ 
łódzkiei. Jest on w stałym kontakcie z klerow-

nikiem łódzkiego SN - Zwierzewiczem Ewa
rystem. Jako członek wydziału Administracji 
Zastępczej Dowbór opracowuje plany zorgani-
11:owania przyszłego zarządu miejskiego i przy
szłej policji faszystowskiej w Łodzi. W p'.erw
szej połowie 1943 roku pracuje pod kierownic
twem szefa Administracji Zastępczej w War
szawie pseudo „Ryszard"'. W grudniu 1944 ro
ku odbywa sie w Piotrkowie w mieszkaniu je<l 
nego z c'lłonków SN zebranie okręgu łódzkie
go, gdzie wyłoniony zostaje zarząd okręgu 
łódzkiego S. N. i omówione zostają przyszłe 
formy działalności w ewiązku ze zbliżającą 
się ofensywą wojsk radzieckich i polskich. 

O owbor nakłada maskę „socialisty" 
Po wyżwoleniu oskarżony Dowbór nie ujaw

nia się, lecz kontynuuje swą działalność w ra
mach nielegalnego SN. Pragnąc ukryć swe 
właściwe oblicze wstępuje do PPS. 

Poza swą przestępczą działalnością w ra
mach SN Dowbór jako dyrektor Okręgoweqo 
Urzędu Likwidacyjnego stworzył w instytucji 
tej warunki takie, że niemożliwością bvło 11-

zyskać cokolwiek w Urzędzie bez łapówki. 

Łanown;k i złodziei 
W okresie od 1946 roku d-0 7 lutego 1948 ro 

ku w t2:.tu stwierdzonych wypadkach załatwił 
sprawy z osiągnięciem dla siebie korzyści 
majątkowych. przydzielał sklepy, maseyny, wy 
dawał zezwolenia na przewóz mebli do War
szawy, wydzierżawiał warsztaty i sklepy, ob
niżał samowolnie tenutę dzierżawną - i na 
tym zarobił miliony dotych. 

Poza tym Dowbór oskarżony jest o przecho 
wywanie broni palnej w biurku w kasie OUL. 

Tyle mówi o działalności przestępczej Dow
bora akt.oskarżenia, będący tylko suchym wy 
ciągiem z całokształtu przestępstw oskarżone
go ustalonych zarówno jego zeznaniami, jak 

zeznaniami świaJków w śledztwie. 

Przewodniczący otwiera przewód sądowy. 

Pierwszy składa wyjaśnienia oskarżony. Prze 
dewszystkim zaprzecz.a on z miejsca wszyst
kim ·zarzutom aktu 'oskarżenia. Jednak później 
przyciśnięty do muru pytaniamt Sądu i prokura 
tora sam zaplątuje sie w sieć bez wyjścia i u
stała szereg obciążających go faktów. 

Starannie unika w opisie swojej działalnoś-.:i 
dat od 1930 roku do 1945, z którego to okre
su datuje się jego działalność w Stronnictwie 
Narod19wym 

O tałalność podtemna Dowbora 
Prokurator: Jakie kontakty z podiziemlem 

m•ał oskarżony w okresie okupacji? 
Oskarżony: Na początku roku 1939 pracowa 

łem z Inż. Kralkowskim, z którym zapoznał 

(Dalszy ciąg na str. 2-ej) 

ugrupoiwaniom. 

W najbliższym czasie oczekiwane są dał· 
~ d-0kładine wyniki. 

* .,. * 
RZYM (ob6ł. wł.) - Jak podaj(\ pi1Sma, O<fi

cjalne wyniiki glosowani·a we Włoszech ogł-0· 
szone zostały przez dzienmki amerykańll'kJe 

jeszcze przed zakończeniem obliczenia. W ten 
sposób sensacyjna prasa amery>katiska uchy
liła zasłony rozpostartej nad urnami wyborczy 
mi we Włoszech. Wyniki glosowania byly ta· 
kie, jak to z góry ustalil Departament Stanu. 

•••••••••••••••••••••••••••••• 
Pos~edzenie Sejmu 

28. IV, o godz. 1 f -eJ 
WARSZAWA PAP. - Marszałek Sejmt:. 

U6tawodam::zego Wł. Kowals.ki ogłosił ill,aistę
pujące za,rządzenie: 

„Po>Siedzenie Sejmu Uffiawodawcz,e,go pd· 
będzie się w dniu 28 ikwieł.'!lia >rb. o godz. 11"'. 

Marszałek Sejmu Ustawodawczego 
(-) Wł. Kowalski. 

Administrator planu Marshalla 
ma czarne myśli 

WASZYNGTON PAP. - Admin,istrat0. 
„europejskiej współpracy gospodarczej" Paul 
Hoffman w komisji kredytowej Izby Reprezen 
fantów 1-vyrazil obawę, że 5 miliardów 300 mi
lionów dolarów wyasygnowanych w ramach 
„planu Marshalla"' może się okazać niewystar 
czającą sumą. Oświadczył on dalej, że wpraw
dzie i6tnieje nadzieja podv.'"Y'Ższenia produkcji 
w kra}ach kony<Stających z pomoc.,,. amery· 
kańskiej, jednakże nie ma on pewności, czy 
da się to uczynić. 

Z'azd generałów S S 
WIEDEŃ PAP. - Prasa wiedeńsh komu

nikuje, że liczni członkowie b. hitlerowskiego 
sztabu qeneralnego zjechali się do miasta Kas
sel w Niemczech zachodnich. Do Kassel mieli 
przybyć m .in. b. szef 6ztabu armii hitlerow· 
skiej - generał Halder d marazalek Kessel
ri.ng. zaś w najbliż>Szvch dniach oczekuje się 

przyjazdu marszałka Rundstedta. 

Woiewódzki Kom·tet 
Jedności Młodzieży 

W dniu wczorajs:qm w sali Domu Kul· 
tury Robotn. przy ul. Przędzalnianej w Ło

dzi odbyło się zebranie członków organi
zacii młodzieżowych ZWM, TUR, ZMD i 
WICI, na którym wyłoniony został Woje
.wódzki Komitet Jedności Młodzieży. 
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r 
Dnia 23 sierpnia r. b na ~js I W r. 1918 wstąp!! do wojska, do 

p.rz.y ul. Zagajnikowej .1'5o w maga- ~i.koły ·podchorążych .. Jednak za świ
. .itJ'l ie Oddziału Drogowego wypłaca- I śnięcie koledze zegarka i inne na<lu

n.o, zarobki robotnikom sezonowym. W i i.ycia rtostał wylany . z ~ojsk'l i p<nba 
iym samym czii,ie przyb~ła 2 11>4ą ~;ony n~r:i:y 
s · łsdek dobrowoln~·ch komii:j:i i::traj

ko'"·a jedwabnikó1l•. zbierając sklad· 
.ki na boha~rsko walcząc~h robotni
ków w 12 tsgodniowrm strajku. 

w ko1\cu rn20 T. Wl"Ócil do ł.,odzi J 
clefil<>wał po ulica<:h miasta w mun· 

<lune prawie oficer.:k:im, obs~ytym 

nu:karonami, mając na piersi s:~ri>g 

me-.la.1. . r1edJugo jednak n:i:-z h<ihater 

I 
paradował :z letni odznakami, alb 
\viem w grudniu 1920 r.1 kiedy Do._ 
bór w lowa.nystw1e niewia.<:t inajdo

~ Jt! się "' „l/)•Jvn:e", JKlrur.edł "" 

Kilku zaledwie robotników · zdążyło 

.~ pi~ać swe składki, g-Ąy Mintere.so· 
wal się t.em ~ecny na placu Stanl
fJa\\-; Dowbór, praco\l\-nik l?rzędu 

ROłltroli. Podszedł do członków Ko· 
1 

misji StraJlfowej, poprosił o listę, e· ! 
hejnał' ją l sch'1wał do kie.<;ze-ui, a· · 

fwia<kzajcc, ie zbieranie składek ta
kich' j~st· niedon'ołone zgodnie 2 za
n~dien.ie KDmi3arza Wojewód-z.kle
r;a. 

Z t.e>go wynika, te na terenie Ma
gi~ratu \'!"olno zbi-er;e składki na 
tr'; z;ystkie sanac·yjne instrtucje, na· 

nkł?'o rx>dofirer żandarm~rj1, 7.el""·al 
mo l'l" rt l~ I pl)wfedzla): 

- Pamiętaj łobuzi , ~e jak jP!'UM 

ra.z W1 ~·ł<>tys~, to pójd?..iesz efo kr)' 
mina tu. 

DA LSZ llZIA L.A LNOść·~• 
SPOR.TO U' A 

.\..-et gdyby pracownicy i robotnicy oie Człowiek t.aki Ja:~ Dowt>qr nl@' m~„ 
dawali dobrowolnie, a pod P'N'~ją b sie<faieć ~okt>jnie. Próbuje gu~~

's-Rycb pne.ło!~nych, natomiĄ.st n•e 1 ·~c':i w rh1.!1lalności @portowo • j){\l~:r 
.;olno thierat na st.rajkuj<}C)"C:.h 1 gło- l n.rej . J eieli pis+erny politycznej, t-0 

dnfo<"idi robotników. dlatego, te jego dzfalalność na nJW!e 

t 9"to !"a.ttlldnicza różnica, jal<a E<1Cho- tJ'• rt< 1'. ej ma du fo wspólnego S fi)
(!~ po"nuędiy socjal1!'tyc1mym Magi- j lilyk~. 
strat.em a nądami Komtsara . Sn-
rjal'.styc-zny Ma.gistr;tt daje i;a.m p ie- J .Jr- ... t czfon!Jem (r. 1926l kluh11 

~ „_ ikuM l "k · • .. Beg" ub11eJaceoo pr7.v Ch. O. : W 
t1 1 ą .... i.~ , waJ "'"'cn·n ~ o Illanom, A ; . • "" . • • • • • • 

· t ó • ._ - di K · 1 t.vm czasie d11?.I'> lurlz1 7.mienui. Jti.«tu· 
11 W"e g TilfAl>u•, t.• r'lą v'l'I' o.ll\iS3· ) • ~· • • ,.- -·, ' 
..,. ,._ lft ..... ; ·"~-' 1 .... ·~A ' , :-e>., nic ~.-! 111;;! \>nego. · -,;e I 'Oo\\·~•:T' „1„ · ":'1.'" w('i1) ZtJl<..-., ac F1en1~,7.y n::l . . 
,... ~.t ,_ · I ,-raw1tuje do Stneleckiego Klubu 
"' r...t K'-", lll<"}"Cn. I ~portowe~o . Fałszuje protolcuł 1~-

KTO TO JEST 00\VBólU brania rilonków ... Biegu" i dokony-

-Żna.Jąc tq-o pa.o nie tbiv•1 nu Je· wujt> fu1J1 u SLrielcern. N ctł 1n?·ów 
go zaehQ'l1'1Ulie. Za komt3a.T'1A nabral r..trię<lu kluhu ~B ieg" zMbiono O<ipo~ 

-p..W:Ooścł s_leble. zosta.1 bowiem µrze- 4"\edni n~i . .;k ( Jrr,,iba r~dukc.ii) I 

nlesi<>~Y 1 W>·d7.ialu Statp:tyc7.neg<' s:pr!lw11 nc1chla 

.efo samego Un:,dll !«mtrQli na st.a.no- F~kt..-m jest, ił'.. kuje.i-a gJ>Ortowa 
,,.isko reforenta.. 

Ara.nfo ... atto .-weg-1't ta.su sprawę 

prteriw ki~ro~-n·kov.·i garai11 o l'ladY · 
iy c:1a.. W gara.tu był y nadui v.-1& ty!· 

J„~ii chodzj o eren pru • u~~d0c 
ko doki:>nrwane prz.e1 nsobę.. kt1'ni na - " · · · . . 
ki>misji · dyscyplinarnej v;-;·.;;tąp:łll w j \\e; Oo\\ bora~ lo fakt przemes,cr.1:i . 

roli świadka. Dopiero późniei ofert.a I I?°" .,, Urz~du ~.tatrstycznego do Unę-

t ·.1a • il · , · .1_,. · b 'ł I du Ronlrol! św1adrz.v dobitnie • mo-
l si.., nJaWTI 11 1 !:'w1n<J~ pope 11 I . · . 

·samobń.;;tt\"I). Pierws7. -..·a.żnidszy ' ri.lnn.;<'1 jA~o protE>ktnrow 

,,_-yst~ Dowbora 1. r:\mJPn i :i 'rT~f!J j ' .'rtla<i kontroU staje sję prredstA~ 
J\.ontroli nastąpił "' te.i '" "-rra"-ie. I nie. 11a rozbityc h iegla.nr !)<llitre1· 
gdzie występował jako pr<>kur'ł.tor rip:h. Pierw-;iy ieglari zbłąkany to 
komis.ii dyscyplinarnej .J Zalew::;J,, który w r. 1926 \vyrażał 

„\\ OJSKOW.\" PRZESZŁ.Oś<'.: 
DO\VBr..RA 

W ro.ku 1917 ,St.a.n 'c la · Do·.-.·bór 

u,stał ~'"ycfa.lony i P. O. W u,; rozbi · 

jack:i robettę, ia 1Z'adulstwo ( tjekon· 
spiro\'\•anle). Nil zakoi1cz.emc !>Wej 

f•M.JTla.lei.nqki do P O. W „ stos~ał 
c>hitr l•ska w herhariarni ,J„od.,.ij

P\in"' pny ut Radwai1 ::k1ej pn·ee \ni 

Włoo :-:.m1enll Kurpi-i • Ko!' o p<:J..yń· 

8k;f'go, korue11-0anta podch. P () W'! 

ciłonka O. K. R. P. P. S 

51..; krrt.yct.nie o osnlłie P11sud5:kiet{o. 

dopiero 111edawnfl d<l~t.ał nagrodę .-,<! 

t:;adu B B W. R pod przew. adw. A. 
C'N!cho' icza Po leni b}•l gorąc~'1» 

p:łsudczrkiern. Przeszedł ewolucję 

pn.ez wszj'stkie prav..·ie partje. ~ tal 

na c1,ele Z. Z. Z„ skąd go Uł\Ułlięto, 

aby nie przeszkadzał. 

ka r1:.e !ETO ia 
r.neb.1eś!aną . 

ksy. 

mocno tapi~a~a i uo· 
Sa na ~~t ll.a 11.iej ~, 

p\.:'ręą łórk•ki. dz i ało si ę to li!tE>m 194.5 roku k:-e<ly C.'ily kTa' 
! \\T dalszym riąqu <wo' r. h 7 eznań Dowbór o- dźwi gał się !Ze zniszczeń wojennycl kl.edy 
! r isujP 7 Phr;m;11 s. ' .. ,. P'..trkowiP gdzie udał rząd _ demokratyc~n':' budował przys~łość dla ro 
i . . . . , ·. _ l>otn.ka, chłopa 1 mtellgent<1 polsktego - ~' I s i ę "."r11z z J\r~l n '~k~1 - "-'a zebraniu tym 0 tvm samym cza ie Dowbór bierzP udział w nie 
! maw•i!.na była sprawa samorz~du . v:'t~dy t? l~qalnej działalności fa~zyst.owskiego Stronni 
1 Dowbor ';'.~zedł cio tak rzwaneJ ,~Ad~mmstrac,11 twa Narodowego, którego głównym celem by~ 

1 Z~stęprze , pod ps<>ud~n 1mem M:hck1. „Adm1- ło pnno"·ne wprowad2en ·e w Polsc& rządó • 
1 nistr.a~J a Za5t epc!a" m :ała orgi!Il11owar apant fabrykantów I obszarników. I a<ln, „, ,.,,, tnr , ino- 'l rnor~ą<lowy, ktl.rybv w .,,..,-y- 11stępne pytania Sądu i prokuratora pne-

P?dku objęcia wlocl'.:y w ~yzwolonej od ~ie~1 chodzą d" sprawv notatki umje1111n-0nej w 103..t 
cow w Pol•ce - ~ 1al hyc powołany do zyc1a roku w Tygodniu Robotnika, a dotyczącej fak 
przez faszystow kle Stronnictwo Narodowe. tu niedopuszczenia przez oskarżonego do zbiór 

Już po wyzwolenln Dowbór ja'lw c.:łonelc ki na rvecz strajkującJ{rh robotników. 
PPS, cl.o którPj wkradł sie dla ?a.maskowania Dowhór nie umie powiedzieć dla<'zeqo !lot 
•wo ,„ j antypanstwowei ro ho ty uczestniczy la- ki tej nie sprostował w prasie, rlla{'zego ra! 
tem w zebran;u S w mieszkaniu adw. Kotow kow t. 111 m'lc1eniem. które potwierdzało jego 
skiego przy ul . Sienkiewic2a.. a prawie ze- winę, pokrył ukazanie się tego artykułu, który 
z.naje on wykrętn ; e, że przyszedł do Kotowskie prr.edstawiał go jako faszystę-gorliwego 11tró
qo ~ebv nożycą.yć książki potrtebne mu rlo ~tu :ia intere!'ÓW sanacyjnego rządu, oraz jako o
diów wyższych. Jak r'l:eczywistości wyglą- SIZUsta, który sprzeniew'.erzył znaczne ~umy 
dały te stud ia. - wyświetla nam właśn'e obec w ówcr:esnym Zarządzie M:ejsk!m. ie zaprze-
ny proces. czył arty'kułowl, bo był prawdziwy. 

Kt wiedział o przeszłości Dowbora 
Prokurator wracaiąc jeszcze. do sprawy u-1 'z:e śled'ltwa_• Do 1948 roku n ikomu ~~ m6u>ł· 

dz1~łu oskarżoneqo w Slronn1ctWle Narodo- łem o 6Wo:ch kontaktach z SN-mow1ł Dotw
wym pyta: Czy oskarżony mówił komuś o bór. 
swoi~h kontaktach z SN? Czy oskarżony ujaw Jest rzeczą charakterystyczni\ dla kierunku 
n!ł się? działalności byłego sekretarza PPS w Lodzi 

Os1'arżony. Parę dni przed konferencią wo- Wachowicza, że wiedząc o udzia1e Dowhóra w 
jewódzką PPS zwróciłem s ię do Wachowicza SN j1'!5'2'.Czei przed konf renrją nie z protesto
i powi~<lziałem mu o tym. Vvachowicz powie- wał, a przeciwnie wysunął go do Rady \VoJI" 
dział, z sorawę trzeba rozpatrzyć. ale po u- wód7.ki i PPS już na konferencji. 
kończeniu konferencji. Sąd zarządził następnie postępowame dowo-

Dodatkowo Sąd odczytuje zeznania Dowbóra dowe. 

Zeznania świadków 
S·.v'i!<lkowie z.eznają p<"ld pT:zysięgą. sklep dla przedsiębiorcy prywał.!lego. 
Pierwszy zeznaje świadek WJadyslaw Lewan Następnie przydzielił maszyny ślusar!kie 

dowsld. Załatwił on za pośredmctwem Dow- dla Gajewicza, za co za pośrednictwem twiad-
bóra kilka spraw w Urzędzie. ka otrzymał kupon na jesionki!:. 

P 
_ _ _, "·' 

100 
t · _,_. „ Za spre.:edaż krosien ob. Kurowskiemu Mt%'f-

r=ue ws2ys11.""'m za y-s1ęcy ,....,.,yic_... ZIO- mal 100 t lęcy złotych 
ta? przydzielony g\dep na cukiernię pod firmą l ys . · . . 

Ali Czołak pr4'.y zbiegu ulic Piotrkowskiej Za poz.wo1en1e przfl'Wie:w:-nla ~nan 
l Południowej. Sklep ten przeznaczony był za- g<>szczy otrzymał 40 tysięcy złotych. 
sadniczo na spółdzielni dla pracowni.le.ów OUL I ta.k dalej, i tak dalej - mnożą się łapów
- jednak Dowbór nie zawahał się dla osobis ki, _jakie otrzymywał Pan Dyrekt r by móc pro 
tych korzyści cofnąć przydział i pnr.eznaczyć m1dzfć wy~odn& i '\\;-ykwintne żyde. 

Lapówki, łapówki .•. 
Swiadek Toro<:zak r;eznaje, że za wydzler±a

wien.le przedsiębi06twa wędliniarskiego wpła
dl: Dowborowi 50 tysięcy złotych, na'i!tępnie 
zaś za obniżenie tenuty dzierżawnej z 1,8 do 
1 procenta wpłacił 2 razy po 35 tys. zł. Poza 
1ym wręczył Dowborowi 100 tys. r.ł. otrzyma
nych od Czaplickiego i 60 tys. zł. otrzymanych 
od PaszkiewiczoweJ "Ła przydzielenie jej mie·
sikania w domu będącym własno ' cią OUL-u. 

Z tej tumy Dowb6r dał lwiadkowi 13 tys, rl. 
Wsr:ystki& te tranzakcie były załatwiane w ga 
bined• Dowbora. 

świadek Szatkowski Stefan, handlowiec, 
dwukrotnie w listopadzie i grudniu ubiegłego 
roku wręczał Dowborowi w jego gabined& po 
50 tys. zł. za przyspieszenie aktu kupna ~kłarl
n iry złomu w Łodzi przy ul. 11 Listopada 103-
105 wraz :1 remanentem poniemieckim. 

W faszystowskim. podziemi 
O poli tyoznej dz:alalnotci Dowbora w okre-1 którr:n ~raził swój stosunek do nowej rze-

'<le okupacji i po wyzwoleniu składa obszerne czyw sto_ i. , 

zeznania świadek Zwierzewic:r: Ewaryst, przed- Prokurator: - Kto 1. lecił Dov.i>o wi 
wojenny działacz Stronn!r\wa Narodowego w giwan1e ię pseudonimem Milicklł 
Lodzi, ławnik 7. ramienia tego stronnictwa w Swiadek: - Ja mu zaleciłem. 
magistracie łod:lkim , karany sądownie za p - Prokur lor: - Jakie miała cele O ganizacja 
gromową akcję anly:lydowską. W końcu paź- Wojskowa? 
dziernika 1939 rok u wiceprezydimt Zgierza Za- Swiadek wyja.~nia, że popr2ez tę organiM.cję 
jączkowski przekazał świadkowi ówczesnemu mieli być wciągani ludzie do SN. Swiadek za
przewodniczącema zarządu okręgowl"go Stron- przecza, jal..<tby Organ~ac}<i Woj6_ owa. miała 
nictwa Narodowego - oskarżonego Dowbora, .kiedykolwiek cele charytatywne. Zaprzecza 
11:werhowanego do O~anizac_ii Wojs1·owej u- również, jakoby kiedykolwiek powiedział Dow 
tworzonej 1Jrzee: to stronnictwo. świadek wydal borowi, że jest delegatem ,;rządu pod.?iemne
Dowborowi polecen:e wc1ągnięcia nowy-eh lu- go" bo leż faktycznie nim nie był, był tylko 
dzi do organizacji. W roku 1940 Dowbór do- kierownikiem biura sub<lelegatury „rządu" na 
sta czyt świadkowi c:i:low!eka wy'"wahhkowa- okręg łódzki. 
nego w fałszowaniu dokumentów niemieckich. Prokuralor zapytuje, czy wydawał polecenia 
\.\T5ku\ek wyjazdu Dowbora z Lodzi świadek Dowborowi jako urzędnikowi p11ńst 'Owemu, 
traci go v. oczu, ale w końcu 1942 roku znów czy też jako członkowi Organ zacii Woskowej. 
nawiązuj e z nim kontakt i przyporo.na mu Swiadek: Nigdy jako urzędnikowi państwo
jego przynależność do SN i wyn:kającą stąd wemu. Wydawałepl mu polecenia jako ~łon
konieczność przestrzegania subordynacji Orqa- kowi Organizacji Wojskowej SN. 
nizacyjnej. \o\Tładze naczelne Stronnictwa Naro Prokurato1: Kto był obecny na zebraniu u 
doweqo szukały wtedy lud;ii zdolnych do pra- Kotowskiego - latem 1945 r.? 
cy w lak zwanej Administracji Zastępczej. Swiadek: Kotowski, Bryński, zapr05z ny 
świadek wydal Dowhorowi polecenie organiza przeze mnie, Dowhór i inni. 
cyjne, by przeniósł się do Warszawy w cel1J Prokurator npytuje, czy Dowbor robił ł. '1ad 
rozpoczęcia pracy w tej dziedzinie. W roku kowi kiedykolwiek wyrzuty za to, że zaprosił 
1943 świadek spotykał się z Dowborem w War go na vebranie do Kotowskiego, 
Stlawie i w pewnym lokalu na Świętokrzyskiej Swiadek: - Nie. 
przekazał go przedstawicielowi władz naczel- Prokurator: - Czy Dowbór prosi ł wiłli o u· 
n reb Stronn ictwa Narodowego - adwokatowi łatwienie mu korzystania z biblioteki Kotow
„Ryszardowi''. Po pewnvm czasie świadek zor- skiego. 
ganizował zebranie, na którym wygłosił refe- świadek nie rrzy-pomina sobie niczego po-
rat o ~ytuacji wojennej. Dowbór by! obecny na dobnego. 
tym zebraniu. Z polecenia świadka Dowhór Przewodniczący zapytuje, dlaczego p0 po
e:aiął si ę zaopatrywaniem członków SN w fik- wrocie z obozu świadek 1iwróc1ł się do Dowbo
cyjne dokumenty. Gdy po pewnym czasie świa ra. 
dek zagadnął Dowbora, jak rozwija się wspól- $wiadek. - Szkoda mi go było stracl.ć dl 
praca z „Ryszardem" - Dowbór oświadczył Stronnictwa Narodowegn. 
mu, :ie je~t z tPj wspólpracy zadowolony. Zeznania składa jeszcze śwladel< Kurow~łd, 

W marcu 1944 roku świadek został wywie- który za. po~rednictwem _Lewancfowicz.a dal 
zionv do obozu w Stuthofie, a po powrocie la- _Dowbor?wi 15~ tys. 7;ł· J~o łapówke za 
tern 1945 roku _ ar.vlł mtereso •ać ~ię 51 oi- sprzedaz tkalni m~han1c;;z_ne1 w • Beł~hato 11e. 

. . . . . Z'I sam za4 kup1on ' obiekt zapłac1ł Skarbo-
mi dawnvm1 11spo!praco vn1kam1. a ·i~ i Do1 ,j Państwa 143 t ;s. zł. 
bor;:n· Zaprosił go na ; ,pogawędkę towarzy- o godz. 17-ei Sad zarzadził przerwę do d!li.;i 

l ska do ~1eszkan ~a . aowokata Kotowskiego. dz1sie1szego. Prawdopodobnie ddsiaj nastąpi 
Na zebraniu tym swiadek wvałosił referat. w zakonczen1e przewodu sądoweqo. 

• 



Nr n~ 

To I OUIO •• żelazna "urtuno" reakcll 

Dowód osobisty 
Spotkałem wczoraj na ulicy mego przyjacJe. 

Ja, Kazla. BClJldzo się chłop ucieszył, klepnął 
tnnle z radości w ramię i pnwiada: 

Zachodnie metody zamykania granic 
- Z nieba żeś mi, biacie, zleciał. Chodi, 

pójdziemy na pocztę. 

Wstęp tylko dla e ementów profaszystowskich 

_, Na pocztę? - skrzywiłem się z nJechę· 
~~ - Nie, 11ie pójdę. Na poczcie tłok i ogon· 
.k.i i w ogóle nie widzę potrzeby„. 

- Alet /rajerze - przerwał ml Kazio -
nle rozumiesz, że idę podjąć większy przekaz 
pieniężny~ • 

- Rozumiem - odparłem chłodno. - W11n
azuję ci nawet, lecz przyznasz, :ie to twoja 
prywatna sprawa, tudzież interes„. 

- Nieprawda] - krzyknął przy}acjeJ. -
To także twój interes, bo wiem, że teraz z for-
1q krucho stoisz, więc a z przekazu zaraz po
tyczkę odpalę„. 

Ten .!zczery oknyk zadecydował, te /uż 
b~ wahania udałem aię s Kaziem na pocztę. 
Doszliśmy od razu do kasy, ale ob. kasjerka 
stwierdziła, te n.ie mamy polecenia wypłaty, 
wobec czego winniśmy stanąć w kolejce do 
aąsiedniego okienka. Stanęliśmy w kolejce i 
po tzw. pewnym cza.~1e dotarliśmy do okienka. 
Kazio szarmancko przemawiając podał zawia
domienie o przekazie, ale ob. referentka zgasi
hl jego swadę krótkim: proszę o dowód osob1-
1tył 

W czasacil, gdy „demokrac~e zachodnie" wackim na ik:onferencję między.narndow~go 
nie były jeS1Z1Cze O'W·ładnięte ma.nią prz.eśladow bi'llia 60cjałis1yc=ego w I...o.ndynie, - tym 
czą i :nie cieirpiiaiły ina OSitre ataOCi obłędu a.nity· bairdzfoj, że w wynriiku tej kooferencji 60cja
ikomu.n.istyc.znego, otrzyma.Thie wJizy wjazd.o- liści po•lscy i czechosłowaccy opuścili def;ni
wej do Francji, Anglii, USA było raczej zwy- tywnle „gościm.ną" instyrucję pp. Bevinów, 
ikłą i niezbyt uciążliwą formalnością, pole9a- Blurmów i Schumacherów. 
jącą przede wszystkim lll.a uiszczeniu opłaity Są jednak nowe fa.My, dJus'brujące znakomi· 
:za przybicie stempelka w tym czy innym ik.olll\ cie metody i sposoby homeryckiej wojny wi
siuJ.acie. zowe1. Rząd fra.ncu5lki odmówJił udziel'!n:a W ?Z 

Oboon.i.e, te idylLiczme sto6·Ulllki zmi,en:iły de1egaiejoan ipoilsikiej, j'\llgios.łoiwiiańsiki~·j i wę
się a:adykainie, ::włas;zcza odkąd „demokracje gier6kiej na międ'ZJ"Ilar<>dowy zjazd w sprawie 
za.chod.'lrie" sban~y pod zniakiem ,,dOik.brYIIlY pomocy dla Grecja Demotk.ratycznej, który od 
Trumana" i „planu Marshailla". Dzń.&aj wszy- był &i~ parę dni temu w Pa.ryi:u. Przan)knąć 
stlde te ikraje, maszerując i marshaili:zując w poza hamcus.ką „żelazną kurtynę· · udało s.ę 
zgodnym oirdynku, c::zyrtią WSZ}'lStkO oo w ich jednemu jedynemu tylko Polakow:, k~óry 
mocy, by utrudnić albo i uniemożliwić lu· s.zcz~śhwie był p~iadaczem pasz >ortt.1 dyplo
dziom z nie-dolarowego świata dostęp l do- matyc:z:nego. Mało tego - ten.le rząd SC:rn· 
jazd na obszary państw zachodnich. mana - Bluma odmówił równ.i~ż wiz wjazdo· 

Nie będziemy tu rozwod'Lić &ię nad ob!7y· wych 50 art}'S'tom bułgar61kim, .i..tóHy mieH 
dliwymi &Zykanami, zastooowanymi w<ibec wziąć udzń.ał w festivailu mlodtz.iei.Jwym w Pa· 
lireny Joliot-Curie i Lou.is SaiJ.laiILta. pr~ po· uyżu„. Dalszy ciąg, oczywd.ście, nastąp!. Już 
licję nowojorsiką , mimo ż.e osobiS!tości te mia· nie tylko działacze i politycy, a.le nawet śp1e· 
ły wizy w zupełnym porzącbk.l\l. Nie będziemy wacy ~ tancerze z krajów demokratyc:rny<.h 
też rQz.pamiętywać sprawy ni•eudz.ielenia wiz I uznani ti:os.tali przez reakcję Zachodu za ele
wjail.dowych socjalistom pols>kim i czec.hosło· meni niepożądany, bal l niebezpiecznv dla 

Wielki krok naprzód 

wzorowej, 
niej". 

integralnej ,,demok.racji zachod• 

Tłumy wrzędn.ilków i połicj'antów, zajmują· 
cych &ię w PMyżu, Londynie i Waszyngton.ie 
badaniem „pre.wowiemości" wli.zowych peten· 
tó'\v, nie 'Ul.Wf!fhe jednak okamją wz.ględem nich 
twarde i nieczułe se.rce. Gdy chodzi o ró~nyc.h 
Mi.k.o,!ajczyków, Tsa.lda·risów, Puende;rów i Du 
chaczków, mmni władcy wizowi ma.rui.fes-tują 
maiksirmum po&pie.chu, gorliwości i u.pnejmo· 
ści. Komiiwojali;erom międzynai!"odowej reakcja 
udziela się szybko i skutecznie wi:z, dolkądkol 
wiek tylko jechać zapragną, daje im s.ię n;e. 
lkiooy samołoty rrządowe do dySlpOILycji, P!"ZY'j· 
muje się ich gości:nnie i goirctco. 
· Mając to WS1Zystko na uwadze, trudno nie 

dojść do wniosku, że - aby u:iys.k:ać wiglę
dy „demokracji zachodniej" i wtl.zy na paszpor. 
cie od jej czynnriików urzędowyc.h, najleipiej 
być dziś rea.kcjo:ni1Sitą, neo • fa5zystą, lub CQ

najmniej go·rliwym zwolen.nilkJem "plam.u Mar
shalla„." 

Bardzo śmies'Lna jes•t ta ,,o"brOIIl.Ila" taktyka 
„demokratów zachodnich" i~rzecz jasna-ni<: 
prócz kompromHacji przynieść jm lllie możi!. 

- IM/ ległtymacfę :rwfqzkowq - poradzi· 
Iem s wła3chvą .voble życzliwości 

Przyjac:lel mój s.lęgnąl posłusznie po legity
macię Zw. Zawodowe o Zbieraczy Znaczków 
Pocztowych, lecz ob. referentka oświadczyła, 
u Io żaden dowód. - Tu - nawet - dodała 
- adresu pańskiego nie ma. '' 

• ae c y być nasz y 
PZPB Zgierzu walczą o plan 

ko' cu'' ce 
- Czekaf-no - rzekłem do Kazia - a gdy 

byś tak pokazaJ legitymację pracowniczą? 
Kazio pokazał legitymację pracowniczą, 

lecz ob. referentka stwierdziła, że uprawnia 
ona jedynie do korzystania z taryfy ulgowej 
na pociągach KEŁ, a nie podejmowania pie· 
niędzy. 

- Hm, hm - zmartwiłem się bardzo. -
Więc w takim rrnie może - metryka1 

Ob. referentka uśmiechnęła się na to fronlcz 
ale. - Metryka1 - powiedziała. - Niech pan 
schowa swoją metrykę, przyda się panu do 
ślubu, albo do pogrzebu, mnie ona nie po
trzeb.na. 

- Więc co pani! wlafoiwle potrzebner 
wwalaliśmy głośno z Kaziem. 

- PCIJlcówka. Przynajmnief - palcówka. 
Kazio zafrasował się ogromnie I już miał 

odejść od okienka, gdy nagle przyS'Zlo mu coś 
do głowy, bo zaczerwienił się 1 nachylając slQ 
do okienl<a, szepnął: 

Chvba nie wielu z nas się orieil'luje, że 
swetry, .pończochy, bielizna wyrab iane są prze 
ważnie ze specjalnej przędzy, którą dostarcza 
naJSz niedaleki sąsiad - PZPB w Zgierzu. 

Załoga PZPB w Zgierzu rozżalon,i jes•t tro
chę na ;prasę. 

- Gdy pi6.?.ecie o przemyśle bawełnianym 
i jego Cl6iągnięciach, to zawsze wtrącacie, Żi! 
do zaikładów nie wypelni.ających planu naileiy 
nasza fabryka" - &k3Jl'ży się jeden z <towarzy
szy. 

- Proszę panl, nie mam „paJcówkt', 
sa to posiadam kennkartę„. 

No <:ó:i:. Była to przecież prawda - stwier· 
dz.a przewodnic.zący Rady Zakładowej - n1e 
najlepiej pracowaliśmy. W roku ubiegły11I1 pla 
nu nie w~onaliś.my. W styczniu mie.Jiśmy 
78,1 proc. planu, a w lutym wykonaliśmy plan 
w 87,6 proc. Nic dziwnego, że ws.zy-scy mieli 
nas ,.na językach". Ale od pewnego cza.su 
widzimy ZJJ.acuią poprawę. Dokon-a.na ni-edaw· 
•no zmiooa w kierownictwie również przyczy
niła 1>ię do zmiany warunków pracy i powiedz
my więcej - do zmiany ATMOSFERY w fa
bryce. 

ale I w rez.ulta-cie w marcu oslqgnęliśmy Już 

- Posiada pan kennkartęr - przerwała 
referentka. - To czego pan od razu nie mó· 
wi/1 Keruikarfa stanowJ dowód osobisty nie 
gorszy od palcówki„. 

znaczną poprawę, a w pierwszej dekadzie kwle 
tnla wykonaliśmy nałożone przez nas zadanie 
w 97,8 proc. Jednym 6-łowem zbliżamy się do 
upragnionej setki. Wczoraj np. mieliśmy już 
dz.iewięćdziesiąt dziewięć i jedną dziesiątą 
proc. Już tylko ułamki procentu dzioelą nas 

Kiedyśmy odeszli od kasy, Kazio zauważył, od pienvszego naszego celu - wypełnienia 
11; nie rozumie, w jaki sposób - trzy lala P.O swych zo·bowi ązań. 
odzyskaniu niepodległości - karta rozpoznaw Byli tacy, którzy mów:.li, że główną przy
c~a G. G. za.s_tęp,uje nadal pol~lcf dowód oso- czyną nie wypełnienia planu jest brak &iły .ro-
bis.ty. Odpowiedz na to znalezl1ś1:1Y przegl.q- boiezej nil?zbędnej dla pelnego uruchomienia 
da~qc. karty _kennkart_y, na drugiej strome, trzeciej zmiany. Rzeczywiście, w miejsce zapla 
ktore1 stało 1ak „byk : „GULTIG BIS 11 JUN! nowanych 76.000 wrzecion kręciJo się ich w 
1948", co „po naszemu" z.noezy: „ W AtN A DO I fabryce tylko 61.000. Obniżyło to, rzecz prosta, 
11 CZERWCA 1948"„. jej moiliwości produkcyjne i wpłynęło na za-

E. Tam. łamanie planu produkcyjnego w ubiegłym 

miesiącu. 

Ale z drugiej 6trony, gdy przyiszedl nowy 
dyrektor 1ec.hniczny, tow. Stańczyk, i sikon· 
trolował maszyny w oddzl.ale przygofowaw
czym stwierdził, że walik.i rozciągowe na ws:1.y
stkich prawii! maszynach są źle nastawione. 
Po przestawieniu walków podniosła &ię wydaj
ność pracy. 

I oto w przeciągu dwóch miesięcy wzrosła 
przeciętna dzienna wytwórczość przędzy ?: 

6.300 kg do 8.000 kg. Ten poważny w:zros·t pro· 
dukqi :nastąpił przy tym 6'a1Ilym ws.półc:z:yn·n~
ku uruchomienia i przy tej samej iJo,ści robot· 
nic, co poprzednio. Ni.eza.leżnie od zwięks.z.e.n.ia 
produkcji osiągnięto również porważ.ną popra
wę jej jakości. Odse<te:k pierwswgo gatunku 
tzw. pr.imy wzirósł z 65 proc. w .,lu.tym do 95 
proc. w kwietniu. Oczywiście, nie b€Z wpływu 
PQzostawał tu i gatunek SUIX)l\\T<Ja., ale mimo 
wszystko nie ulega wątpliwości, :i;e usprawnie
nie procesu produkcji przyczyniło się do pod-
niesienia jakośc! przędzy. · 

Jeszcz.e jedno. Do niedawna robo1nice fa
b.ryki z.amieszkałe w Ozorkowie (a jest ich o
koło 200), pracujące na drug·iej rt..mianiie, :z:.mu
szon~ były po.rzucać pracę na pół godziny 
przed gwizdkiem, gdyż ootatni tramwaj odcho
dzLI do Ozorkowa o godz. 20.50. Wskutek in
terwencji ikierownktwa fobryki przesunęła Dy 
rekcja Tramwajów cza-s odejścia ostatniego 
wozu o 20 minut. Przyc.zyn.iło się to do z.nacz
nego podniesienia dyscypliny pracy i leips.zego 
wykorz}'ISta.nia czasu rnboczego. Przesunięcie 
odejścia ostatniego pociągu jeszcze o 20 minut 
rozwiązaloby calkowicie to zagadnienie. I dla· 
tego zarówno dyrekcja PZPB w Zgierzu, jak i 
robotnicy proszą o przeprowadzenie tej sto
sunkowo niewielkiej zmiany w rozkładzie jaz
dy. 

Czy to wszystko oznacza. że PZPB w Zgie-

irzu doszły już do kresu swych możliwości pro· 
dukcyjnych? Sądzę, że nie. Jeśli istnieją labry 
ki, które od wielu miesięcy wykonują swe pia 
ny z nadwyżką, to dlaczegóżby do nich nie 
mialy należeć PZPB w Zgierzu? 

Fabryika rozporządza tak poważną re'l'e~, 
jak 15.000 nieczynnych wrzecion z trzeciej unia 
ny. Urochomiertie tydi wrzecion PQ:zwoli na 
dalsze podniesienie prodUJk.cji w g.oanicach 20 
procent. W z-ro.st dyscypliny pracy jest niemniej 
ważkim czynnLkiem. 

Wydaje mi isię równ.ież, że Indywidualne 
wspólzawodnictwo nie nabrało jeszcze należy· 
tego rozpędu. Wprawdzie dziś rozwi.nęło &ię 
ono już nieco w po·rów.nanil\l- z grudniem uibie· 
głe,go roku, kiedy to w fabryce, za.trudniającej 
1.400 osób, współ.zawodniczylo aż„. 10 robot· 
nic. Ale i dziś ilość współzawodniczących nie 
iprzekiroozyła 129 osób, co jest cyfrą sta.nowcro 
za małą w stosunku do taik: licznej załogi 

Wszystko to wskazuje, że współzawodnlc· 
two w pracy w PZPB w Zgierzu rozwija 11ię po 
niezupełnie wlośctwych torach i że uległo •· 
no pewnym zniekształceniom. 

Opinii publicz.nej znane 6ą na.%wlska słyn· 
nych prz,odow-n.ic pracy i rek.o!I"dzl6tek w Zgie
rzu: Marii Podradzińskfej, Antoniny Nowak, 
Franciszki Ka.rczyńsklej il wielu 1n.nyc.h. Na· 
:zwiska kh do J:1Jiedawna często zdobiły Ta·bli~ 
ce Zwyc.ię-zców. Ostatnio ?: winy jakiegoś urzę 
dni.ka meldunki o wyczynach czołowych roibot 
nic w PZPB w Zgierz.u nie docierają do prasy. 
Trzeba by był-O, aby i tą sprawą zajęły 6'ię od· 
powiednie czynniki. 

Pomimo wytkniętych braków (któż z nas 
jest zupełnie od mch wolny), trzeb.a stwier· 
dz i ć, że PZPB w Zgierzu zrobiły w ciągu ostat
nich kilku miesięcy wielki krok naprzód 1 chy
ba nigdy nie będą juz więcej tkwić na szarym 
końc.u. 

'"GEN. MlEĆZ°VSŁAW MOCZAR IO rozpoznać i biec za tym spadochronem, by I tu z sobą jednego porucznika z przed woj
go w żadnym wypadku nie zgubić. ny. Do naszej organizacji wstąpił kilka 

W 1943 r. miałem taki wypadek na Lu- miesięcy temu i prosił mnie, bym go za· 
belszczyźnie, że w czasie odbioru zrzutu brał do oddziału. Nazywa się Łazarski Bo· 
ludzi ,jeden ze spadochroniarzy - kobie· lesław, ps. „Chmura". 
ta, spadając głęboko w las, zawisła na bar- „A no daj go tu" - mówi „Janek''. 
dzo wysokiei sosnie. Krzyczeliśmy, szu- Zobaczyliśmy oczywiście nie „Chmu-

O_ NIEPODl[Gł:~ 
kając niefortunnego skoczka całą noc, aż rę", lecz „Chmurkę", tak go też nazywali· 
dopiero nad ranem znaleźliśmy ją omdla- śmy już do końca wojny. 
lą 30 mtr. nad ziemią. Był to miły chłopiec, wszyscy go bar· 
Było to w lasach Parczewskich, w oko- dzo polubiliśmy. 

RYGADY A - ZIEMI K ELECKIEJ -
W AKCJI BOJOWEJ 

licy. Władowa. („Chmura obecnie służy w lotnictwie. 
Doświad.::zenie nauczyło nas, że nie wol- Natomiast ppłk. tow. „Suchy'' w kilka dni 

no zgubić z oczu skaczącego z samolotu po tej rozmowie zginął w walce z Niem· 

„Niech panowie z Londynu dumają 
jak ciemiężyć dalej Polski Lud, 
niech faszystom na śmierć nas wydają 
władzy nie da już im żaden c1;d. 

Pieśń zwycięstv. a niech zabrzmi wok Jło, 
My za wolność idziemy na bój, 
do twierdz przypuścimy szturm 
do więzień i do turm, 
na bój, na bój, na krwawy ooj, 
hej ludu zbrój się zbrój! 

Partyzanci Armii Ludowej 
w bojach kują przyszłości swój los, 
by bez panów, burżujów i wojen 
świat zwyriężyć i prawdzie dać głos. 

Pieśń zwyrięstwa niech zabrzmi wokoło 
i t. d.". 

Pieśń ta na bojową nutę „Marsylianki" 
była dobrym lekarstwem. 

· Spiewali ją rhorzy i ranni, a jakże czę· 
sto jakiś partyzant przeziębiony i zar:hryp
niętv, który nie mógł wyksztusić ani ied
nego słowa, alf> zasu,"'e rowany melodią po 
ruszał bezwdzięcznie wargami. 

człowieka. cami). 
Gdy wszyscy wstali przeinstruowani i Gawędzimy sobie tak z nowoprzybyły-

1 
Noc była widna. Blask księżyea oświe· każdy stał na swym posterunku, położyliś- mi, gdy nagle„. 

cał wierzchołki drzew, które rzucały wy- my się z „Jankiem" i „Marianem" spokoj- Nagle, gdzieś jeszcze daleko zawarczał, 
dłużone cienie, stwarzając nastrój tajem- ty d · p nie na środku polany i milczą nadsłuchi· m razem praw z1wy głos motoru. o 
niczy · · • Wokól panowała cisza··· waliśmy. !leż to razy zostaliśmy oszukani chwili nieco przycichł, poczym znów się 

Po przybyciu na polanę, bataliony zaję- przez szum lasu, który porusza;ąc swymi odezwał, coraz głośniej i potężniej, aż wre
łv swcje stanowiska na brzegach otacza- konarami, wygrywał wszystkie melodie. szcie zrozumieliśmy, że lecą nareszcie. 
i?.rc>go lasu. Jeśli chciałeś znaleźć w tym szumie leś- Wszvscy zerwaliśmy się na równe nogi. 

Na polanie pozostała jedna kompania, nym melodię silnika samolotowego, to i ją Kilometr, może półtora nad lasem, 
która miała zadanie przygotować ogniska można było usłyszeć. przesunęła się maleńka, czarna plamka na 
i w oznaczonym momencie jednocześnie ze Starachowic przybył aktyw Polskiej zachód. Wycelował dobrze. Tylko za mo· 
podpalić. Przy każdej kupce chrustu sie· Partii Robotniczej po to, by otrzymać broń cno na północ. Komenda: „nie palić''. Na· 
działo dwóch ludzi z zapałkami i czekali i doszlusować do oddziałów A.L. leży się upewnić, czy czasem nie są to bom· 
ria rozkaz podpalenia o.~nisk. Grupą dowodził tow. „Suchy'', którego bowce niemieckie, które mogły nam posłać 

Kilku z plutc:.nu zwiadowczego na ko- nazwiska nie znam. Tow. „Suchy'' zapo- innego rodzaju „zrzut''. W taką gościnę 
niach wgłębiło się w las. znał się z nami i natychmiast opowiedział ,.., .J bierały się zawsze „Duglasy'', które 

Zadanie ogólne brzmiało: ws7"scy maią nam co słychać w Radomiu. można było rpzpoznać po sylwetce i szu· 
liczyć ile każdy samolot b::dz' P zrzucał „Sytuacja na froncie musi być katastro- mir mot-Oru. Zawraca. To napewno nasz. 
&padochrnnów i udać się tam, gd7 ' e one falna dla Niemców ,ponieważ policja pol- Szuka nas! Tym razem zawraca na połu· 
spadają. Hasło tego wieczora - „do pię- ska masowo ucieka ze służby, a niektórzy dnie i biorąc kurs na wschód trafia wprost 
ciu". Mwet chcieliby dołączyć się do oddzia- nad pol;:mę. Teraz zobaczyliśmy wszyscy 

Podane do wiadomości wszystkim ofi- 'ów partyzanckich. Sami Niemcy zacho- , .krow~"! (tak nazywaliśrry „Duglasy''). 
cerom i żvłnierzom .że ieden spadochron I wuią się tak, iakgdyby za kilka godzi.1 J Kvra.enda: Ognia 
będzie zrzucony z człowiekiem. Należy go mieli wejść „Sowieci", Przyprowadziłem (D. c. n.) 
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!Nie1zlf.ania niech Jluźą su;qn1 u;le.lciwqUJ celon. 40 tys. metrów ponad plan 
Przemysł Jedwabn'c!o - eala tervinY 

do~rz• nraeu;e Urzędy winny budować pomieszczenia dla swych biur Produkcja tkanin Jedwabniczych w maren 
roku bieżacego wyniosła 2.550.000 metrów, co 
stano"i 119 proc. planu. 400.000 metrów tka
nin ponad plan dostarczył krajowi przemysł 
jl"dwabnic;o;o-galanieryjny. 

Zadania przymusowej re!estracji lokali użytkowych 
W o~resie powoj<>nnym wiele in!>tylucji w 

Łodzi za1ęlo dorny mieszkalne dla swoich pra
cowników, w międzycza-s1~ jednak poważ.na 
czę~~ d<h p.r:zeni<J;;ła t=:ię d<J \\Tars7.awv, pozo
Eta-.;iając tu rodz.iny, któn• dalej zajmowa·łv 
mie«zkania. W'ele z tY'Ch domów wvłączonyci1 
było pod dz1al-0nia władzy kwaterunkowej i 

mimo, że często mienkania za}mowa.n.~ były 
nfopravmie, władze nie miały wpływu aini na 
kh ct,lowe, ani doSJta teoezne zaludnienie. 

traC)a w<zy!<Lkkh dornów przydzielonych na 
cele mie,7 alne urzędom, instytucjom, zakła
dom, przedsiębiorstwom pa1is.twowym oraz o
.oobnm prywatnym, i znajdujących 6ię w nim 
adm: n;6trac ji Je;;t rzeczą ja~mą, że kontrola po 
wyższa, która W rE'Z'l.ll!acie przynieść moee tyl 

ko k.lkanaśde cz· kilkadziesiąt m;eszk8.ń, w 
niewielkim tylko sto;m1u 'lt'PIYnie doddtmo na 
6ytuację mieszkanio· . ..-ą mia$ta, które\:lo głód 
mieszkaniowv złagodzić byłoby w 51.d.nie prze
de wszy'!'tkim buc/owniclwo w szer6zym zakre· 
sie. 

W cr.erwcu roku ub. prod\lkcja tkanin je
dwabnych uzyskała. nie więcej, niż 1.550.000 
mc.>trów. Oma<"za to, te w Przl"ciągu dzle11ię
ciu miesi<:CY produkc;!a. tkanin j!"dwa.bnych 
wzrosła WIĘCEJ. -NIŻ O 60 PROCENT. 

J2d:nocześ.nie 'Zaś odczuwa się na terC'llie 
miąsta dO'tkl iwy głód mieszkaniowy, k óry w 
wiel,1 wypadkach pa1aliżu j e wpr<JoSt pracę po
wain·,·ch instytucji, ery zakładów naukowych. 

\\T celu przysporzenia większej ilości miesz 
kań hdności pracującej. Wy>dział Kwaterun
kowy opracował projekty Zdrządz<>ń o rejestro 
cji przymusowej lokali użytkowych ws'Zelkie· 
go rodzaju instytucji ora.z domów, przydz.ielo
nych <lla c1~Jów mi~s7.kałnych tym instvtucjom. 

\V zwicpiku z tvm . . przeprowadzona zosta.nie 
:rejestra.cja lokali mie«r.kalnych, ;ajętych w o
kresie od 1945 roku clo 1947 mku przez urzę
dy, z.a,kł.;d'y, przed-siębi<Jrstwa, instytucje pań

<Stwowe i samorr.ądowe, stowar.zys7enia wyż

szej l!żyteczności, ornoz lokali, zajętych przez 
osoby pryv;atne, a użytkowanych nie w ce
lach mieszkalnych, l~z wykorzystanie tych 
!na b:ura, magazyny lub pracownie. \V wypad
lku «twierdzcnych uchyb:.eń, użytkownicy bę
da wezwani do wybudowania n-0wych pomiesz 
cze1i, nadających się dla celów użytkowych, a 
dot Th~a6cwe lokale pr1eznaczone zostaną 
;na mieszkaflia dlrl pracowników tych in.stytu
cii. Poza tym przeprowadzona wstanie reje-

Dorsz jad s ?sie stołówek 
Słaszt1a itf c1atywa Ref. Castrall 

A ro izacii 
Upowszechnienie .~pożycia ryb morskich 

jest w chwi·li obecnej u nas jednym z bardzo 
ważnych zagadnień w dziedzinie wyżywienia. 
Jedną 'Z ryb moz:s.kich, której polowy 6ą nie
zw1"kle obfite, .stanov,i dorsz. Niestety, kon
wmcja dors1a w kraju, mimo niezwy·klej ta
niości t.ej ryby, nle stoi jeszcze :na od>pÓwied· 
nim pozi<Jmie. 

Przyczyn tego stan.u rzeczy upalI ywać na
łe4:y urówno w nieumicjęLności przygotowa
nia ryb, jak i trndycyjn.ie niechiqt.nym stosun
kiem do ryby, jako produktu masow~o spo
tycia. 

O wyso]~ich wartości:a.:h odżrwczych ryb 
mor.;kich nie tr1el>a w tej d1w'ii nikogo prze
konywać. \Vi ... mv, ·i:e stdnowią one p1odukt, 
który .z powodzeniem 7.dstępuje mięso, góru
jąc nad nim zawartością th1.;zc1.u i soli. 

~żeoby s•popularyzować masowe spożyde 

dorS'la Rej<).nowa Centrala Aprowi:t.acy jna w 
troku bieżącym chce wprowadzić tę r) l>ę do 
jcrdłospisu stołówek fabrycznych. 

Ze w:z,glęclu na to, że ;;tolówk.i fabryczne 
nie są przystosowil·ne do przygotowywania 
dań rybnych (wymagających stostmkowo dużo 
czasu). :przewiduje się, :le Spółd7ielnia Pracy 
„Rvba" dostarczać będzie na podstawie za
warlej umowy z RCA gotowe dania z dorsza, 
do 5tołówek fabryic-rnych. 

Celem. dokładnego przed 'skutowan!a t~ł'jo 

projektu z za'nJereso•.vanymi tą sprawą pl?.
cówkami Rejonowa Centrnla Aprowizacyjna 
wolała w dni•1 21 bm. konferencję, w której 

WC'Zmą udział przed-stawicie le partii poliłvcr
;n ·eh, Zw. Zaw. i odr.nwierJ.nlch re;;<"• fów fabry 
cznych. Na konferencji tej omówiona zosta
nie Hczególo~\'O sprawa stosowania dorsza w 
masowym Ż'y'.vieniu. 

Przemys' wełniany walczy o pierwszeństwo 
We współzawodnic:twie tkaczy pracujących 

na dwóch kror.nac'i kortowych wyróżniła sie 
w PZPW Nr 1 Michalina Michalska (145,11 
proc.). 

W PZPW Nr 2 odznaczyli i::ię: Fr2:1c!szelr 
Ziętarski (159 proc.) i Ber.nard Wajngertne~ 
(160 proc.). W PZPW Nr 3 wysunął się na c:r..<> 
lo .Józef Mawr (160 proc.). Tade.usz Piestrze
niewicz i Władysław Jóźwiak osiągnęli po 158 
proc. 

W PZPW Nr 35 pierwsze miejsce zajął Jar. 
Drewnowicz (160 proc.). Zofia Raczyńsk11 

osi:=1gnęla 159.4 proc., .Jan Zakrzewski 154 
p -ac.). W PZPW Nr 36 uzyskał Jan Pawlak 
160 proc., Stefdn Malinowl'ki 159,5 proc., a 
:Karol Szczyrko 139 proc. W PZPW Nr 38 osia
gnęla Ewa Krysiak 160 proc. Eugeniusz Ro
siak uzyskał 159,8 proc. 

W PZPW Nr 39 wvróżnili się: Ignacy Szwan
ke (160 proc.) i Czesław Jachowicz (158 proc.) 

Z Komitetu Pomecv Mlo~zieży 
Komitet Pomocy t>.11odzi('ży Walczącej o Wol 

ność i Demokrację zawiadamia, że pieniądze 
ze zbiórki pieniężnej na cele pomocy należy 
'"płacać do sekretariatu Komitetu, w·zględnle 
do organizacji, która Jistv oliarodawców do~tar 
czyła danej instytucji. Nie należy natomiast 
·wi)łacać do redakcji poszczególnvch pism. 

Sekretariat komitetu mieści się przy Zarzą
dzie Wojewódzk!rn ZMVl. „V"ici", Al. Kościu
szki .1.5. 

Prosimv o składani(' orlar pod podanym a
Ciresem w aodz. od 8 do 15. 

,. 
o 

Na no<edzeniu Zarządów kół PPR i PPS 
P

0

a1'tstwowego Browaru Mieszczańskfego po 
wzięto uchwałę by rnmę zł. 5.043 ze zbiór
ki z zabawy i jaika wielkanocnego ofiaro
wać na Budowę Wspólnego Domu. 

Lidtka H<>liodor wpłaca zł. 2000 i wzywa 
•ow. Mieczysława Rzęsa, dyrektora Zjedno 
rzenia Przem. Drzewnego, Napiórkow~kie
go nr 59. 

Szczególnie szybko rozwinęła się produkcja 
jedwab\u na Ziemiach Odzyskanych. g1faie 
przrclętna miesięczna wzrosła w przecią~u 
9-ciu mie~łt:cy z 620.000 metrów do 1.Hł.000 
metrów, czyli prawie w dwójnasób. W ciągu 
te.tZ"o same~o okresu czasu zwiększyła się rów
nież produkc.ja pluszu. Wzrosła ona z 3110.ClOO 
metrów do 483.000 m, czyli o więcej, niż 60 
proc:. 

Zapendowski • Stefan wpłaca e:ł. 2.000 
· wzywa tow. Piwowarską lrenc;, Brandta 
Tana. Gromadzkiego Edmunda. Szymona Sa 
<iowskiego, Tomaszowskiego Feliksa, Wio

Koło PPR przy Zdkładach Przemvo;lu Ma
erialów Biurowych w Locki. ul. Traugutta 

nr 8 składa zł. 2.300 i wzywa Knlo przy 
Centralnym Zarządzie Przemysłu Papierni-

WYKŁAD POLITYCZNY 
W nied:zielę, dnia 25 kwietnia o godz. 12-ej 

w Auli Uniwersytetu Lódzkiego przy ul. Na
rutowicza 68 odbędzie się wykład prof. dr. Ja
na Mu~zkowskiego pt. „Książka jako c'Zynnik 
kultury", Wstęp wolny. 

" darka Józefa, Sżpaka Józefa, Szpaka Zofię. 

Stanisław Baliński skład~ na WP.Zwanie 
• Tow. Chimowicza 'ZL 1000 1 wzywa tow. tow 

frenę Michalak:. mgra Jana Kollow<:k;ego 
'acv.. Francis?:ka Nowaka. 

Pracownicy F-my Drozd i S-ka wpłacają 
tł. 1.450 

Od cln.ia wczma jszego przPd Okręgo.wym 
Są<l<>m Karnym w Ło<lzi ro·zpoczął się e1pilog 
głośnej przed pa.ro.ma miesiącami w Łodzi 
spTawy afery maturalnej. 

Na ławie o.~karżonych zasiadły 44 osoJJy -
prze·,\rażn.ie uczniowie i uczennice szkól łódz
kich. osa<arż.onych bmn.i przeszło 20 adwoka
tów. Sądowi przewodniczy sędzia Mięf:kie

wicz. Oskarża prokurator Ogilba. 
W lipcu ubiegłego roku funkcjonariusz" 

wy'!z.ialu śledczego Miejs.kiej Komendy MO 
Roman Upowski iatrzymal Tadeusza Kacprzy
J;n, Longina Małeckiego i Zygmunta Grysiń
shiego po<lejrzanych o sprzedaż podrobionych 
świrlci('clW maturalnych. 

A· • a 
W niedziel!') dnia 25 kwietnia br. o goJz. 12 

w sali kina ,.Bałtyk" (Narutowicza 20) Związek 
Zawodowy Literatów Polskich, Oddział w Ło
dzi i Wydzlal Kultury i Sztuki Zarządu Mie1-
skiego urządzają Akademię z okazji 80-lecia 
urodzin wielkiego pisnrza i bojownika o wol-
ność <:zlowkka Maksyma Gorkiego. 

W PZPB Nr 2 w PRZĘDZALNI (6 STRO, ') 
PIERW ZE l\UEJSCE ZAJĘŁA JÓZEFA 
ULKOWSKA' (139,3 PROC.) .. TANINA MU
CHA (ROWNIEŻ 6 STRON) OSl1\GNĘLA 
137,G PROC. Janina Marczak (4 strony) 
uzyskała 140.1 proc„ Genowefa Pawlak 
135,2 proc., Stanisława Włodaw!':ka 133,5 
proc. Feliksa Maciąg (3 strony) osiągnęła 
142.5 proc. W tkalni na 6 krosnach najlep
~~e rezultaty uzyskały: Marla Borówka 
(160 pro<'.), Maria Drelich (155,7 proc.) i 
trena Drzewiecka (155.4 proc.); Bronisław 
Ciuła osiągnął 153.2 proc. Na „czwórkach" 
\..,-yróżniły się: Helena Pla<'hta (176.1 proc.), 
Tr('na Kucharska (152,8 proc.) i Maria Jóź
''iak (154.5 proc.) 

W PZPB w Pabianicach w tkalni rut ·8 
krosnarh osiagnela Alfreda Lat1,1szkiewicz 
161,9 proc. Sta~is!dwa Malrnymowicz (6 
krosien) uzyskała 161 proc. Na „czwór
kach'' ndznaczyly się: Franciszka Sztama 
(172,9 proc.\, Stanisława Bujnowicz 067,8 
proc.). Józefa Barai'iska (163,4 proc . .) i He
]Pna Pawłowska (161.5 proc.). W przędzalni 
[750 wrzecion) wvróżniła się Regina Ma
jewska (154 proc.). 

W PZPB w Rudzie Pabianickir.l w tkalni 
na• 8 krosnach uzyskała. Marta Majer 176,7 
proc„ a Zenobia Sawicka 169,4 proc. Na 
„szóstkach" wyróżniły się: Leokadia Fran
ciszkowska (176,3 proc.) i Franciszka Droż
dżewska (162,4 proc.). W przedzalni (3 stro
ny) Anna Nowak i Helena Kociolek osią
gnęły po 164 proc. 

w PZPB Nr 1 w przędzalni (,.szóstki") 
wyrnnąl się na czoło Slefan Pałczyńl'ki 
(J 62.4 proc). Genowe Ca Korzcni(lw$ka osią
~nęla 156 proc„ Anna Ramui; 153.9 proc., 
;:1 G'i!nowe!a Osendowska 151,1 proc. Józe
fa Jóź \•iak na 4 krosnach uzyskała 159,6 
proc. We współzawodnictwie zespołowym 
zespr:l Engla (125 proc.), wyprzedził zespół 
Kiblera (103,l proc.). 

W t>Zl'B Nr 3 w tkalni wyróżniły się: 

~ze go. 
Kola PPR i PPS przy Wyd'Ziale Aprowi

~acji Zarządn Miejskiego w Lod'Zi przezna
czają zł. !l.977 na Budowę Wspólnego Do
mu i wzywa ią koła PPR i PPS Wydziału 
Prezydialnego Zarządu Miejskiego w Lodzi 
do złożenia ofiary na wspólny dom obu 
partii. 

bry I 

Z TOW. INTERNISTOW POLSKICH 
IH Posiedzenie naukowe Łód..:kiego Koła To 

warzystwa Internistów Polskich odbędzie się 
w niedzielę br. 0 godz. 11-ej w Sali Wykłado 
wej II K'l n'ki Wewnętrzenej u. Ł· .................... ~.._,.~ .... -........,.,.,. 

wych t r 
40 uczestników a tery przed sQdem 

Jak wynika z d~c:hodzenia, nt<Trymanl u-
7.yskali świacleclwa w następujący spdsób: 
Jerzy Gawry.sz, były uczeń Państwowego Gim
nazjum, :iaorpa•trzył arkusz patpieru pioczęcią 
tego gimnazjum, a z.najoma Gawrysza, Jadwi
ga Piechota wypisała treść zapotrzebowania 
n.a 52 blan:kiety ukończe.niu gimnazjum. 

Na dokumencie tym Grysiń&ki podpisał dy
rektor<! 19 gimnazjum Państwowego mgr Zyg· 
munta Szczek.owskiego. 

27 crerwca ub. roku n.a podstawie tego 
sfałszowanego dokumentu Tadeusz Kacprzyk 
w Pdńs,twowych Za·kładach Wydawnictw Szkol 
nych w Łodzi o•trzymał blankiety. Tego same
go dnia woźna prywatnego gimna;zjum Duczy-

miństkiego, BrO'll•i.s.ława Groc:bika, zetknęła slę 
z oskarżofllym Józefem Kanto•rakim, który zgo· 
d;ził się ostemplować św~adectwa. za kwotę 
20 tys. zJ. 

Część tych świadectw o"karieni sprredali 
nieujawnionym dotychczas osobnil;OITD.. 

W lecie 47 rnku Ka"Zimierz Mazurek, -..voźnv 
gimna-z.jum mgr Duczymińsik:iieg<>, ;ab.rał około 
100 świadectw z gabi.ne.tu dyrektora, we wrze. 
śniu 'Za.ś 270 blankietów świadectw· dojrzałości 
i &wiadectw :r; ukończetnia 4-ch klas gimna
zjum. Mazurek 220 tych świ.adectw po ostem
plowaniu &pr1:1:d<1il Lo•nginowi Dobrzyńskiemu, 
a pozostałe SO nieiujawnionemu os.obnikowi. 
żona Mazurk.a Kry•styna WY'Pisyv,rala na świa· 
dectwa-ch oceny e.gzami·nacyjne, peTSOlllalia n.a· 

CZ C ·1 Go r . ego ~rw~:m:J~h e~~:~~~~j~erdpi$ywała człolll· 
· Pozos.tali os-karieni bqdź nabywali, bąd~ 

sprze<fawall podrQbione świadectwa maturalne. 
. . . . Pned odczytaniem a'\ttu O<Skarie<ni.f! bi€9lY 

\V programu~ 'Zaga1eme tirzewodmczaceqo l , w d · l · K lt · s t k' t J J d ·, .
1 
sądowy doikonał ekspertyzy charakteru pcsma 

_Y z1a u u ury i z u i ow. . ago zm- oekarźolllvch. 
sk1ego oraz prezesa ZZLP. tow. S. Pollaka. od- . . 
czyt Leona Gomolickiego 0 Gorkim, recytacje '"! ~alszym clągu rozprawy z.~znawah O• 

artystów Teatru Wojska Polskiego E. Kuniny. S'karzem. 
Wł. IIańc1y i J. Kalls1>ewskiego oraz pokaz „._,,.„,..„ ... "'-"'-„• ... „_.__,.,„..,_.,.„.,, ..... ~ .... ,,.---......... „ .... ,,. ... ~-....... -... _.,.„.,,..,_.,.„....,„_ 
filmu „Wśród ludzi" (wg Gorkiego). 
Wstęp l>t'z.płatny. 

Alcki::andra Stefaniak (6 krosien - 173 
proc.) i Stani!dawa Wesołowska (8 krosien 
- 170 proc.). We współzawodnictwie ze
społowym zespól Osieckiego (125 proc.), 
wyprzedził zespół .Janasika (112 proc). 
Zespół Bociana (113.9 proc.), ule~ł 7.espo
łowi Buchnera (115 proc.) Tkalnia „A" 
o~iągnęla 123,6 proc., wyprzedzając tkal
nię „B" (102,4 proc.). 

W PZPB Nr 6 w tkalni na 6 kro~nach 
uz~·skala Waleria. Nazarck 163,2 proc. Ro
man Rozej('wicz osiągnął 162,l proc. Na 
„czwórkach" wyróżniły: się Maria Rajska 
(152,6 proc.) oraz Maria Bartczak i Zofia 
Chojnacka (po 153,2 proc.). We współza
wodnictwie ze~połowvm 1espół Mańkuta 
(127.4 proc.), v.:ryprzedził zespól Pacholaka 
(132.3 proc.). 

W PZPB Nr '1 w tkalni ( .. czwórki") od
znaczvły się: Helena Kopacz (179.3 proc.) i 
Stani;ł~wa Leszcz:od1Ska (177,9 proc.) W 
p1·zedzalni <3 ~trony\ Mar'a Woźniak osią
gnęła 169.8 proc., a Anna Wiewióra 16fł,3 

proc. 
VI' ?ZPB , 'r I' w przędzalni (4 ~trony) 

osiągnęła Maria Pytlewska 157 proc„ a 
Aniela Majew~ka l 60 proc. W tkalni na 
4 krosnach uzyskała Stanisława Wawrzos 
190 proc„ Helena Rajman 173 proc. 

W PZPB Nr \'l w tkalni na .,szóstkach" 
pi0rwsze miejsce zajęła Feliksa Pakulska 
(lf>3.2 proc.). Stanisław Kubik osiągnął 
160.7 proc. Sabina Glink uzyskała 15B,3 
proc., Ewa Kowalska 155 proc. 

W PZPB Nr 14 w przędzalni wyróżniły 
się: Aniela 1\Ia.j (168 1>roc.), Anna Swiąt
kiewicz (148 proc.) i Maria Frankowska 
(146 proc.). Tkaczk;:i Helena Mroczek osia
i;1wla na 6 krosnach 168,6 proc. 

W PZPB Nr 22 odznaczyły ;;;i~ prządki: 
Marfa Na~iecka i Franciszka Majd~ (3 
strony - po 161.l proc.) oraz Maria Go· 
li1\ska i Helena Wojkowska (4 strony -
no 158 proc.). 

KINA 
ADRIA - „Skarb Tarzana'', godz. 16,30, 18,30, 

20.30; w niedz. 14.30. ' 

BAŁTYK - „Dusze Czarnych", godz. 15, 17, 
19, 21; w niedz. 13. 

BAJKA. - .. Dziewczę z Północy'', godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14.30. 

GDYNIA - „Proram Aktualno~cl Kraj. ł 
Zagr. Nr 8, godz. 12, 13, 14, 15; w niedz. 12, 
13 I 14. 

GDY. IA - .,Mściwy JMtrz b", godz. 17, 19, 
21; w niedz. 15. 

HEL - „w imię życia'', godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

MUZA - ,.Urwis Gavroche", godz. 18, 20; w 
niedz. 16. 

POLONIA - „ostatni etap", godz. 16, 18,30, 
21; w nledz. 13,30. 

PRZEDWIOŚNIE - „Na tropie zbrodni", 
godz. 17, 19, 21; w niedz. 15. 

ROBOTNIK - „Guw~rnantka", godz. 16, 
18.30, 21; w niedz. 15. 

ROMA - „Wyspa skarbów", godz. 16,30, 18,30, 
20,30; w niedz. 14,30. 

REKORD - ,,Pani Miniver'', godz. )6, 18,30, 
21; w niedz. 14. 

STYLOWY - „Mall detektywi", godz. 16,15, 
18,15, 20.15: w niedz. ~4.15. 

SWIT - „Niebo cz~ piekło", godz. 16,30, 18,30, 
20.30: w niedz. 14,30. 

TĘCZA - „Mali detektywi", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

TATRY - „Dwulicowa kobieta'', godz. 17, 
19, 21; w niedz. 15. 

WISŁA - „Nauczycielka wiejska", godz. 16, 
18,30, 21: w niedz. 1~.30. 

WŁÓKNIARZ - „Wśród ludzi'', godz. 15, 17, 
19, 21; w niedz. 13. 

WOLNOSC - „Ostatni etap'', s;iOdz. 15,30, 18, 
20,30: w niedz. 13. 

ZACHETA - „Nowe pokolenie", godz. 16,30, 
18.30. 20,30: w nicdz. 14,30. 

DRUGIKURSSPADOCHRON0~1Y 
Biuro Okręgowe Ligi Lotniczej w Łodzi po. 

daje do wiadomości, że w dniu 22. 4. 1948 r. 
o godz. 19-t~j rozpoczyna się Dru~i Kurs Spa
dochronowy w 1okalu własnym przy ul. 6-g() 
Sierpnia 1-3, II piętro. 
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Nr HO 

Kronika Tuszyna 
lILODZIEż SZKOLNA TUSZ NA BTE 
RZE UDZIAŁ W AKC.JI Z i\ LF,SIENIA 

NIEUżYTKóW 

Zar:':ąd ::Miejski w Tuszynie \V poro
zumieniu z władzami miejscowych szkól 
podiął trnydniową akcję zalesfania ni 0

-

użyt <ów. Do pracy przystąpiła mlod7.ież 
klas: 6, 7 i 8 szkól pow·szechnych w Tu
szynie i Poddębinie oraz uczniowie szko 
ły zawodowej. Ka.żda szkoła poświęciła 
tej pracy jeden dzień. W vvyniku akcji 
zale:siono 6 hektaróv-r nieużytków pod 
Tus;>:>11em, sadząc ogółem 34 tysiące sa
dzonek. NaJe:iy po~krcślić zapał z j::i
kim młodzież podjęła się lej wiPlcP po· 
żytecznej pracy. (ar} 

SWIĘTO LASU '~TUSZYNIE 

Dnia 24 kwietnia br. Tuszyn będzie 
obchod7'il uroczyście tegorocznn święto 

Sr. 

a wie ka 
pokazana zostan·e społeczeństwu na Wystawie Ziem Odzyskanych we Wrocławiu 
Niezwykle interesująco zapo\viada się • Dział ten uzupełni pokaz dorobku pol· stawi wzorowy ośrodek społeczny wsi, a 

dział rolny Wvstawy Ziem Odzyskanych skiego w rolnictwie na Ziemiach Odzy· więc: świetlice, bibliGtek:i itp. Uwzlędnione 
we Wrocławiu. skanych, mieszczący się na terenach W;J- tu będzie również zagadnienie o'wiaty rol· 

Część tegc działu znajdzie pomieszcze- stawy „B". niczej. 
nie w b. hali sportowej na terenach wysta Zobaczymy tu m. in. wzorową zagrodę W ramach wystawy zorganizowany bę-
wy „A". wiejską projektowan<t przez Z. S. Chł. wraz dzie również szereg pokazów hodowlanych. 

Barwne wyki esy, plansze i makiety z inwentarzem żywym i martwym, wzo- Majątki Państwowe, Związku Samopomo. 
zaznajomią z viedzających z podstawowy- rową stację masz:1n i narzędzi rolniczych, cy Chłopskiej i indywidualni gospodarze 
mi zagadnie11iami produkcji rolnej i wy- zorganizowaną przez T. O. R., ponadto dostarczą okazów koni, bydła rogatego, 
żywienia. Związek Samopop10cy Chłopskiej przed- trzody chlewnej i drobiu. Specjalnie cie-

rzysposobienia Ro n·czo-Wojskowe 
kawie zapowiadajz. się pokazy zwierzęt fu
terkowych. Na Ziemiach Odzyskanych 

, istnieją bowiem hodowle srebrnych, pla
tynowych i niebieskich li~ów, nutrii, bo· 
brów i wydr. 

lepiej urządzonych mleczarni. Wykłady 

obejmowały tematy społeczno-polityczne, 

La.su. Vi/ programie przewidz ·a e są oko Z k..ińcem u biegłego miesiąca odbył 
licz:no:;cio\1·e przemówienia.. raz sadze- się w sali Po\,iatowej Rady Narodowei w 
nie drzew. Szc:t..egóły uroczystości zo- Brzezinach trzydniowy kurs Przysposobie-

• Staną ogloszone później. nia Rolniczo-Wojskowego pod kierownic- wychowawc.ze i fachowe. Przy pożegna-

Zilustrowana będzie również przez służ 
bE=; weterynarii i Stacie Ochrony Roślin 
ochrona produkcji roślinnej i zwierzęcej. 
Będziemy mogli zobaczyć wzorową lecz
nicę wderynaryjną oraz Stację Ochrony 
Rolin, kt0ra na poletkach demonstracyj
nych przedstawi sposoby walki ze szkodni 
kami roślinnymi. Wystawione będą wszel
kiego rodzaju aparaty do walki ze szko-

Komitet obchodu święta. Lasu zwra- twem ob. Józefa Okoniewskiego. Stu ucze· niu młodzież wyraziła organizatorom kur-
1"3. się do społeCY.'ństwa tuszyńskiego z stników kursu otrzymało zakwaterowanie su podziękowanie za przyjęcie, jakiego do· 
apelem o jak najliczniejsze wzięcie u- i wyżywienie na miejscu. Zwiedzili oni znała oraz chęć częstszego korzystania z 
działu w obchodzie. (ar) znaiduiącą siE,> w Brzezinach jedną z naj· podobnych kursów. (ar) 
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t • "" dnikami. Na terenach wystawowych cr.yn . n w na będzie również Stacja Oceny Nasion. 
Ponadto Państwowe Zakłady Chowu Ko
ni przedstawią swój dorobek. 

Opiekuje Się pięCiU t s·ącam WYChOWankÓW Rybołówstwo Zi.em Odzyskanych przy-

W dn:u 21 bm. rozpoczął się w ca- ~racza 9 milionów zł. Wszystkie sty- stwową z planu inwestycyjnego w su-! 
gotowuje szereg ciekawych pokazów. Zo-

1) m kraju 3·d Tydzień Towarzystwa pendia są zwrotne w okresie 15 lat od mie 26 milionów zł. Rozbudowana z·o- b~czymy stacje zarybieniowe, sztuczne 
Burs i Stypendiów. który trwać będzie ukończenia szkoły przez stypendystę. stanie również akcja stypendialna. Fun wylęgarnie oraz akwaria z fauną i flor!\ 
do. 27. bm. W tym ?kr~sie TBS zorgani- Jeżeli chodzi o plany na rok bież., to duszów na zwiększenie stypendiów do- wód Ziem Odzyskanych. Nad stawem bę
ZUJe liczne ~~a~erme, 1_mprezy d?;ho.do- Towarzystwo projektuje uruchomić do starczą w znacznej części zbiórki i im- dzie wzniesiona chata rybacka. 
we oraz zb10rk1 publiczne, zb1ork1 w września 10 nowych burs. Na budowe prezy, urządzane w okresie Tygodnia Również Lasy Państwowe przygotowu-
;zkoła<'h, instytucjach, urzędach, skle- tych burs TBS otrzymało dotację pań- TBS, w dniach od 21 do '2r7 bm. ją pokazy swojej produkcji. 
pach, jak również rozsprzedaż specjal- 111111ifi:ll:mr::m=llClll!l„„1 ... „„ ... „1111„ ....... „„„„„ ... 11111„„„„ ... „ •• „ ... „ ... 111111 ......... „„„ ...... „„„ ... „-=l!ll!ll!ll!l!E'!!!!!I 

nych znaczków. 

Całkowity dochód ze wszystkicłi im: 
prez i zbiórek przeznacza się na budowe 
hurs i na stypendia dla uczącej się, nie
zamożnej młodzieży chłopskiej i robot-
niczej. 

* * 

. Towarzystwo Burs i Stypendiów w 
miarę zwiększania środków iinanso
w rch ro7.budowuje stale swą działal
ność i obejmuje opieką coraz większa 
liczbę uczącej si~ niezamożnej młodzie
ży chłopskiej i robotniczej. 

TBS µowstało w 1946 r. i dotychczas 
zorganizowało 14 oddziałów wojewódz
kich, 170 oddziałów powiatowych i 570 
oddziałów gminnych. Założyło i prowa
dzi 48 burs. OdbucloV1ry burs dokonano 
kosztem 1 OO milionów zł. W bursach 
tych mieszka około 5 tys. młodzieży, co 
si anowi ok. 26 proc. młodzieży, zamie
szkującej w różnego rodzaju bursach na 
terenie całego kraju. 

Opieką stypendialną obejmuje TBS 
3.500 'młodzieży . Wysokość stypendiów 
'-'rynosi miesięcznie od 2.000 do 4.000 zł. 
a· ogólna suma wypłacana miesięcznie 
na stvpendia przez Towafrystwo prze-

Prz gody 
Jasia 
Wieni~i~tJ 
lllllUUlllłłlłlłllUllłllłlllllllllllłlllllłll 

ydzień Ziem Zachodnich ·w Zgierzu 
W ubiegłym tygodniu bm. zorganizo

wany został w Zgierzu „ Tydzień: Ziem 
Zachodnich". Akcję „Tygodnia Ziem Za 
chodnich" zainaugurował w dniu 10.IV 
1948 r. o godz. 18,30 capstrzyk, w któ
rym wzięły udział delegacje partii poli
tycznych, Związków Zawodowych, Woj· 
ska Polsliiego, organizacje młodzieżowe 
i społeczne. 
skiego mjr. Chęciński. Mówcy podkre~ 
ślali w swoich przemówieniach znacze-

W uroczystościach wzięły udział wie
lotysięczne rzesze mieszkańców zgier.i:a. 
Pochód wyruszył z dziedzińca gimnaz
jum ogólnokształcącego im. Staszica, 
przeszedł ulicą Długą w kierunku Sta
rego Rynku. 

Do zebranych tłumów przemówili: 
przedstawiciel Okr. Zarządu PZZ. ob. 

Tomalczyk i przedstawiciel Wojska Pol I czone na odbudowę Ziem Zachodnicli. 
nie Ziem Zachodnich będących podsta- Tydzień Ziem Zachodnich zakońcZC>
wą rozwoju gospodarczego, polityczne- ny został w Zgierzu uroczystą akade
go i społecznego Rzeczypospolitej. Zie· mią, która odbyła się w dniu 18 bm. w 
mic Zachodnie dzięki swoim bogactwom sali Towarzystwa Spiewaczego „Lut
przemysłowjIIl i naturalnym da.ją wiel- nia". Na uroczystość przybyły liczne & 
ki wkład w odbudowę zniszczonego legacje robotników, przedstawiciele p&r 
przez wojnę i okupack kraju. W prze- tii politycznych, władz miejscowych, or
mówieniach podkreślone zostało niebez gani?.acji młodzieżowych i społecznych. 
piecze{1stwo ?dra~ającej się przy_ czyn- Obok referatu o znaczeniu Ziem Za
nyn.1 .. Popar~m ;p~'1stw anglosaskich a- chodnich wygłoszonego przez ob. Matu
greSJl mem1eck1eJ. lę przedstawiciela Okr. Zarz. PZZ, wy
Wzmożona czujność narodu polskie- głosił przemówienie kpt. WP. ob. Szmi

go i aktywny udział mas pracujących w giel, który walczył pod dowództwem 
odbudowie Ziem Zachodnich jest obo- gen. broni Karola Swierczewskiego na. 
wiązkiem każdego Polaka, dającym gwa szlaku bojovrym II-giej armii. Mówca 
rancję utrwalenia naszej suwerenności. podkreślił wielkie zasługi zmarłego .ge

W czasie trwania akcji organizowa· nerała W walce o Ziemie Zachodnie A 0 
no w Zgierzu zbiórki pieniężne przezna- ~ani?e na Odrze i Nysie. „Pamię6 0 

-------------------------------- ~elk1m generale - powiedział mówc~, 
Powiat brzeztńSki sadzi rpę i morwę - ~ąże się .z naszymi wiekopom.nynu 

W pierwszych dniac~: bieżącego miesią- Następnie uchwalono masowe sadzenie 
ca odbyla się w Brzezinach koriferencja I w powiecie brzezińskim lipy oraz morwy. 
przewodniczących Mieiskich i ~rninnych Lipą zost .. aną obsadzone drogi. Wybór padł 
~~d ~arodowych z terenu powiatu brze- na nią ze względu na jej znaozenie dla 
zmskiego. . . pszczelnictwa i lecznictwa. 

Na konferenc31 zostało odczytane spra-
wozdarie z rozpoczętej akcji pomocy są- Plantacje morwy zostaną zaprowadzo
siedzkiej, która jest przeprowadzana we- ne przy wszystkich szkołach w powiecie. 
dług z ·góry przygotowanych planów. - Zachętą do jej uprawiania powinno być 
Uchwalono . również przystąpienie do kam- to, że morwa może rosnąć na każdym 
panii zasiewu buraków cukrowych oraz gruncie, nie marznie i tatwo się akl!maty-
maku i roślin o]e;stych. zuje. (ar) 

zwycięstwa.nu nad barba.rzyńcą nienrlee 
kim i. czczona będzie po wieki przez P°"' 
kolema naszego narodu". 

, :Uroczystość zakończona została czę
sc1ą artystyczną ·wykonaną przez żołnie 
rz:y '''P ?eklamujących, przy współu
~zi:Ue orkiestry wojskowej utwory po
swięcone pamięci wielkiego gen rała. 

N a uwagę zasługiwały utwory mu
zyczne wykonane przez członka miejseo 
wego koła ZWM. kol. Bujałę. ST. 

lllllllRlllll!ll!lllllllllllllllllllllll!lrlnlll!!lllllllllllllllllllllllHIUillllllllllllHlllllllllllllllllllllllll 

om 
Wydziały: Organizacyjny i Propagan 

dowy, ~Wf'PR w Łodzi podają ao wi~ 
domosc1, ze w sobotę 24 kwietnia rb. d 
godzinie 9 rano odbędzie się w świetli
cy. Komitetu Wojewódzkiego PPR w Le 
dzi, przy ul. Piotrkowskiej 55 odpra; Ąta, 
!f-sekretarzy, instruktorów propagandy 
~ przewodm~zących sekcji propagandy 
1 instrukto:row kolportażu I{omitetów 
Powiatowych i Miejskich PPR. 

Obecność obowiązkowa. „„ 
Komitet Wojewodzki PPR w Łodzi 

Wydziały: Organizacyjn11 i Propagandy 

D - 02S563 Ładny posąiekl Niech stoi! Już! Co to? Dam ja ci! Weaług aekretu z dnfa 3 liwietnia 

w. rlawt'a: Woj. Komitet PPJ w Lodzi. Komit~t Rerlakcvjny. Re:i. i :Adm. Łódź, Piotrkowi;.k>t 86. Telefony: Redaktor Nacz. 216-14. Sekle!11tiat 254-21. R~r1. n~cna 172-311 
Dział o!ł'łoszeii: Piotrkowska 55: tel 1U-50. Konto PKO VII-1S05. Zakł. Graf. RSW „Prasa". Administr.acja nie przyjmuje odpo'.."l ied~alnośd ia termino~ druk ogłosze:6., 
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l\IARIA BILIŃSKA-RIEGEROWA-BOBDAN ze sportu 
WODICZKO ---------

Jak już donosiliśmy, na jutrzejszym kon
cercie symfonicznym wystąpi gościnnie znana 
planistka polska Matia Bilińska-Riegerowa, 
która odegra z akompaniamentem orkiestry 
dwa dzieła Chopina: Wielkiego Poloneza Es. 
dur ze wstępem Andante spianato, oraz Kra
kowiaka w formie Ronda. 

Program zawiera prócz tego sławną uwer
turę Glinki do op. ,,Rusłan i Ludmiła" oraz 
pogodną "\j[II Symfonię Beethovena. Orkie
strą dyrygować będzie kapelmistrz Filharmo
n!ł Bałtyckiej Bohdan Wodiczko. Bilety do 
nabycia w kasie kina „Bałtyk", Narutowicza 
nr 20. 2607-k 

TE 
1ANS1WOWY TEATR WOJSKA POLSKJEGO 
Dziś z powodu próby generalnej ,.Otella'' 

:teatr nieczvnnv. 
ARCYDZIEł O SZEKSPIRA 

NA SCENIE P. T. W. P. 
Wczesny renesans - Wenecja, Cypr - oto 

czas i miejsce akcji „OTELLA". Tę jedną ~ 
najpiękµ.iejszych tragedii Szekspira zobaczy
my już w sobotę, dnia 24 b. rn. na scenie Te
atru Wojska Polskiego. Oprawę sceniczną i 
kostiumy skomponował Otto Akser. Główne 
postacie tworzą: Leon Pietraszkiewicz (Otel
lo), Henryk Borowski (Jago) i Halina Kosso
budzka (Desdemona). Reżyseruje Henryk Szle
tyński. 

TEATR POWSZECHNY 
Dziś o godz. 15 i 19 min. ~5, „OMYŁKA''. 

Wszystkie miejsca wyprzedane. 
Passe-partout nieważne. 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

Dziś i codziennie o godz. 19,15 farsa Noela 
Cowarda „SEANS". Udział biorą: Hanna 
Bielicka, Helena Buczyńska, Halina Głusz
kówna, Wanda Jakubińska, Michał Melina, 
Danuta Szaflarska I Ludwik Tatarski. Reży. 
seria Michała Meliny. Dekoracje Jana Ryb
kowskiego. 

Kasa czynna od 11-tej do 13-tej i od 1~-tej. 
Tel. 123-02. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ ,,LUTNIA" 

Piotrkowska 243 
Codziennie o godz. 19,15, a w niedzielę o 

godz. 15,30 i 19,15 „ZEMSTA NIETOPERZA'', 
operetka w 3-ch aktach J. Straussa. 

Teatr „SYRENA", Traugutta 1 
Ostatnie ~ dni! Nieodwołalnie do niedzteU, 

dnia 25 b. m. włącznie „AMBASADOR". 
B<lrwna groteska dyplomatyczno - satyryczna 
Z. Gozdawy i W. Stępnia. Udział bien:e cafy 
zeGpół „SYRENY'', balet i orkiestra. Poc:i:. 
przedst. o godz. 19,30. 

Kasa czynna od godz. 10-lS i od 115-tej. 
Tel. 272-70. ' 

W środę, dnia 28 b. m. premiera ko~ 
„Dobrze skrojony frak". 

Teak „OSA", Zachodnia 4!, teL Hł-09 
Dziś i codziennie o godz. 19,30; w niedziele 

i święta o godz. 16,30 l 19,30 „WIOSENNY 
BIEG''. 

Repr. CYRK Nr 1, Plae Leonarda 
Codxiennie o g. 19,15 wielki program atrak

cyjny pod dyr. Din-Dona. 

ODBUDO A KABLA Warszawa - Olsztyn. 
.Do wd.niejszych robót, jakie Minist.erstwo 
czt i Telegrafów prowadzi obecnie w za

.lłl"es" odbudowy dalekosiężnych kabH. pod
ziemnych, należy odbudowa kabla podziem
nego 112 parowego o dl. 250 klm na odcinku 
Warszawa - Ciechanów - Olsztyn. Kabel 
en razem z odbudowanym już odcinkiem 01-ztvn - Malbork stworzy drugą drogę ka
bldwą z WarszaWY do Gdai\ska i GdynL 

Komendant stał obrócony plecami do Hein-
7'1. i przypatrywał się sobie w lustrze. Naczel
nik gestapo niezdecydowanie stal na progu, 
nie wiedząc co począć. Jego prawa ręka błą
dziła w kieszeni, gdlz1e Heinz schował pie{;ząt 
!kę. To wystarczyło, aby śledzący każdy je
go ruch odbity w lustrze von Launitz głośno 
zawołał. 

- Nim odej.dziecie stąd, Heinz oddajcie mi 
pieczątkę gestapo, którą w tej chwili się ba
wicie. I, wybaczcie poufałość, mała uwaga. 
Jesteście rzbyt roztargnionym, aby mierzyć się 
siłami z takim przeciwnik.em jak ja! 

Heinz aż podskoczył z oszołomienia. 
- O jakiej pieczątce mówicie? Co to wszyst 

ko oznacza? 
- ~ie bądźcie błaZ'llem, Heine;! - zawołał 

komendant, patrząc mu prosto w oczy. Prze
cież, dobrze widziałem. jak schowaliście pie
czątkę, A teraz widziałem ponownie jak· nią 
się bawiliście. Ale ja bawiłem się przez cały 
ce:as waszym kosztem. I znów was oszukałem, 
mój biedny Heinzl Jednak n ie jestem L<iunit7 
- jestem Jakowlew! 
Chłód metalu otrzeźwił Hc1nza. Blyskawicz-

niS rt! 
startu ących 

Przedstawjamy kolarzy c~s. Ju ~1)1} N. Bu1111rii i Rumunii 
w m:edz narodowym wyśc·gu Warszawa - Praga - Warszawa 

E. Norhadian 
5-krotny mistrz Rumunii 

WARSZAWA 
(obsł. wł.). - Ekoi
pa kolarzy jugo· 
słowiańskich któ· 
rzy będą stilollować 
w wyścigu War
szawa - Praga -
\Var'5.7.awa, przyje
dzie do stoEcy 
Czechosłowacji w 
dniu 24 bm. Z Ju
go5lawii przyje
dzie 20 kolarzy i 6 
osób towarzyszą· 

drużyn na oba wyścigi przedstawia się na-stę
pująco: 

SKŁADY DRUŻYN CSR 
vVy·ścig Warszawa - Praga: I-sza drużyna: 

Vesely, Cibula, Bohdan, Pavlas; II-ga druży
na: Bruzek, Ridky, Z!ka, Dole1.alik, Loos. Indy-
wi.dualnie startują: Kovanda, Publicky, Magu· 
la, Rost, Faigi (Capek). 

Wyścig Praga - Wars~awa: I drµżyna: 
ChvoiU<o, SOISi•k, Kebnc, Pavle, Siagal; II dru
żyna:· Aubracht, Holubec, Pataglia, Bartos, V1-
can; indywidualnie - K!ejav, Herceg, Vaver
J.o:a, Stepanek, Konarek (Bartunek). 

c~h eki.pie wraz KTO PRZY JEDZIE Z JUGOSŁAWII? 
.. • z przedstawideJem B•lłgaria zawiadomiła Komitet Organiza· 

FISA Y - Mirko cyjny wyścigu, że przyśle 16-tu zawodników, 
Krecicem. 10 kola- pn:y .czym 6-ciu starrtować będzi.e indywidual· 
rzy . jugosłowiań- nie, Rumunia natomiast ma być reoprezentówa
skic.h uda się po· na przez 10-ciu kolarzy. Ze wi:ględu na odby

ciągiem do Warr&awy, dokąd przybędą 26 bm. wają<-e się obecnie elianinacje, mające na celu 
Wraz z ikolan.ami jug06łowiańskimi przyje- ustalenie drużyn narodowych tych krajów, na
dzie do Warszawy 15 zawodników c.zeskrlch zwiska zawodruików nie .są jeszcze znane. Z 
którzy również wez:mą udział w wyścigu na I Jug~ławii spodziewać się należy m. in. przy
trasie Wa·rszawa - Praga. jazdu: Podreckiego („Partyzant"), Prosinka 

U&ta;lony przez czeską Unię Kolars'ką 6klad (.,Sloven" Zagneb), Strasina (,,Dynamo'' Z3.-

Ił' "atou;icach, tak jnk w 1War.1znwle ••• 

Czesi strzelali m 

grzeb") i Zorica („Metalac" Bel.grad), Kolar.M 
ci majq w swej karierze najwięcej wkoeesów. 

Podrecki zdobył w Uibiegłym roku mistn<>
stwo na Igrz)ll5kac.h 13a·łkań&k.ic.h w wyściga.eh 
szosowych, oraz jest mistrzem szo6Qwym Ju~ 
sławi.i. Prosinek, drugi w ubiegłym roku na 
Igrzyskach i na miistrz.os,twaoch słowiiańiskich w 
Prad7e, wygrał bi~ dookoła Rumunii ora/Z wy
śc!g Belgrad-Budapeszt. .Strassin :z.ajqł trzecie 
miejsce w Igrzyska<:h waz zoobył wkemis-trro 
siwo Jug06lawii. Zoric jest zeszłorocz.nym gór 
s:k.im mistrzem Jugosławii i Serbii. 

MISTRZOWIE BUŁGARU I RUMUNH 
Spośród czołowych kolarzy bułgaTSkiich W"t 

mi·enić nal,eży: Mitova (,,Sparta" Varna.) - sie 
dm:okrotnego mistrza Bulgairii, Konstantinova 
(„Lioubis•lav" Bomgas), Angelowa („Srpoir:tist" 
Sofia), oraz obiecującego kola:rz.a, 24-letniego 
Dimowa („Levski" Sliven). Kapitanami drużyn 
będą Konstantinov i Mitov. 

Wśród kolarzy rumuńskich start01Wać będq: 
5-krotny mistrz kraju No·rhadian, który był 
czwartym w ub. roku na Igr:zy&kac.h Ba·łkań
skich, a w 46 rOlku wygrał wyścig dookoła Ru
munii, - oraz Nicule6C'll, 5-krotny miistrz Ru
munii w biegach na pn:ełaj (kolarskich). 

o rafia li 
Janik moralnym zwycięzcą meczu Pra a - Śląsk 

W uzupełnieniu po<lanego wc.zo!l'aj wyni
ku meczu piłkarskiego Praga - Sląs:k poda
jemy dalsze szczegóły tego spotkal1.ia, które 
wywołało wielkie z.a.interesowanie w całej Pol 
sce. Przypominamy wynik 2:1 dla Sląska. 

DITllŻyny wystąpilły w n°astępujących flkła
dech: Pll'aga - Kabicek, Zastera, Kotla.r, Ko'1-
sky, Ma·IIko, KoUJbek, Bradac, .samb~er, Bi
can, Cejp, Kolkstein. Po ;p·rzerwie z.a.miast Kort
lara grał Kooourek, Koub.ka 2lmien.ił Brad~c, 
a na lewym sk.r:z.ydJ!e miejsce Bradaaa !MJ~I 
Hronek. W dwu.nBfltej mtnucie po pnz:erwie 
wskutek kontuzji opuścił boisko Cejp1 :.rias'tctpił 
go Vaceik. 

Sląsk - Janik, J.:induda.. Goour, Suszczyk, 
Andrzejew6k.i, Gajdzik, Przecherka, M~ała, 
Alszer, Pytel, Bat"ańs!U. W trzeciej m!DW?~ po 
przerwie kontuzjowane.go And,,raeJ&ws.kiego 
zastąpil Battula. W tnz:y minu1y pć:hrlej Al
szera wymienił Spod:z:ieja. 

JAN!lK NAJLEPSZY 
z dru:fylny ~wydęa1łł!ef wy

różnił się bram.karz Jan.Me, któ· 
ry głównie p'l'Z}"CZyniił 9ię do 
zwycięstwa. Po przerwie Cze
si strze•lali bard7.o często, łec:z 
J an1ik UW62e był n.a mi9jscu. 
Prz)"1lllał trzeba, że w khlkru., 
zdawałoby się, beim11:d'Z.iejn~h 
sytuacjaoc:h, pomocq dla bram-

JAN!K kana b~ pech strrwł<>wy Cze
chów. W obronie, gTaje,cej bez 

Z K S Od . ·u I Uwaga kolarze . . • „ z1ez . 
Podaje się do wl'loomości m k.o-

la'l'7Xlm !Gubu Sportowego „Odziei'" że wybór 
lkoieorow.nictwa. sekcji koła'!'Skioej odh~z.i& sią w 
dniiu 23 !kwietni.a 1948 roku o ąoctzinde 18.30. 
Obecność 'W6'ZY'Sbkic.h c'2lłoill!lców obow:ią1z.lrowa. 

zarzutu, Jan<luda. i Gebur stanęli na wysoko
ści zadania. Z poroocni!ków lepszym był Susz
c.zyk. Gajdzik grał po;prawnie. Motorem a-baku 
b)"li obaj łą<:znicy Pytel i Muskala. Spodz.ieja 
który U6tąpil Alszera, wypadł 5ła·biej od swe 
go poprzednika.. Z& skrzydłowych lepszym 
b~ Rrmcherka. 

I mow BICAN 
W drużynie czeslciej w ataik.u wy:rómi2 się 

BioOótD., iktóry jednak pechowo s'lr'Zrelał. B:ram
k.Mz bronił pewnie ii nie po11106!i winy 118. pu-
67.CZOn& bramki. Najsła.bS.ZI\ ~ drużyny była 
obrona.· gości, która grała dość OSl:ro, oo spo
wodowało Jro~ję ?O.lk:u poJ.skli.dh ~1wo00i
ków. Po]Jl()(; ! atak grały JX>~lH:wnie. Ze akr.zy 
dłowy>ch lepszym był Kok&tei11. 

Automobiliści 
jadą do Poznan!a 

Automobilklub Polski Odd-zial w Łodzi 
iUlwiaidamia, że w dniu 24 kwietnia br. Od
dział Wie1kopolsk.i A. P. o~a.nii7Juje zjaM pla
kietowy do Poznania z okup Targów Międxy'
narocforwych. 

Zało:ż:enie ajezdu ~ycie najwiębnej ilo
ki ik.Hometrów 'W' najikróbsr;ym ClZMie. Trasa 
oobrowoa.na. 

Zapiisy i. ~nformacji udtlela A. P. Od<clzi<ał 
w Łodzi. ul. Kilińskiego 61 (tel. 272-81), w 
godz.ina& 18 - 20. 

BA'MARICA DAŁA St~ SKUSIC„. 
OTI A W A (oost. rwł.) Ba:r'baTlll Am.n Scott, 

mistm.yni świiata, B'llroipy li Kanddy ,., jeździe 
figurowej pań 11!.e. lodzie rroecydowała się 
prujść do 01bo.zu zawodowców. 

lem wasz rewolwer. Dałem wam swój, nie na
bity A wasz - leży tu, - i komendant pokle 
pał po swojej kieszeni. 

Heinz wściekle patrzał na tego dziwnego 
człowieka, obrzucając go spojrzeniem zasze1ru
tego zwierza. 

- Bądźcie lojalnym f rozumnym graczem, -
rozkazał Jakowlew - Dajde piea:ątkę! 
Drżącą ręką Heinz wvciągnął z kieszeni ple 

czątkę i podał ją, nie mówiąc ani słowa, Wy
glądał nawpół przytomnie. Oczy jego przy
brały niemal obłąkany wyraz, 

- A jednak, przewidoziałem wszystko do-
z futerału brze, - zauważył Jakowlew, zbliżając się do 

nym ruchem wydobył rewolwer biurka. - Wiedziałem, że będziecie telefono
i głośno zawołał, celując wprost w pierś ko- wać do Rummla

1 
aby uprzedzić go, żeby mógł 

mendantowi, 
_ Ręce do góry, przeklęty szpiegu! I, 0 ile ratować szyfr, A teraz - proszę odpoce:ąć 

życie i::! jest drogie, mńkzl-~bko zbliżył chwilę. Później dokończymy naszej ciekawej 
się do telefonu i lewą ręką podniósł słuchaw rozmowy. Będę teraz nieco zajęty! 
kę, ni~ spuszczając z oka Launitza, który -z u- - Ty .•. wcielony diable.:: ty::. - zdołał tyl 

6 1 l 2241 ko ·wydobyć z siebie -zduse;onym szeptem 

JAK PADŁY BRAMKI? 
Bramki padły w nast~ującej kolejinośd: 

w 21-ej ml·nucioe Bi-ca.n wystawił Cejpa, ik.tóry 
z odległości 5 m. strzelił w lewy :róg obok be7 
;radnego Janika.. W 30-ej miinucie pada wy
:równa.nioe pnez Al6zera.. iktóry ;z dwóch me
trów lokuje piłkę w siait~. W 37-ej mi'll.\lcie 
.rrut wolny z odl~łości 20 m. Py>tel :zami-erul 
isiJnym ip1<1.S()wanym str?iałem ,., drogą, brem· 
kę dla Sląsk.a. 

Pisarski powa2nie 
kontuzjowany 

Po finałowym ~mlu r 
Zagórskim. Pltsai'ekl ro-s.ał 
zbadaJty pnez lebrza,. który 
stwierdził pęknięci :żeb.ra 
pmy koręgosłuplie p<> niepra· 
widłowym ciosi• w n~rk.i. Po 
tym uderzeniu na.st~pil we
wnętrzny wylew krwi. · 

PlsarskJ 

K'll.ttoja Pisarski-ego potrwa 
okołio 2 miESięcy. 

TRENINGI BOKSERÓW 
Treningi sekcji bokser 'ej LKS-u odbywa

j~ się M własnym boi6ku w porn.iedzia.łki, śro
dy i pi„~i o godzinie 18. Zarz,ąd sekcji wzy
wa m;zystkich uwodników o punJmu.alne i re
gularna uc:zęsi:ocuinie na tirendngi. 

iiJłom~ 
li• •ae1.1ąo w p.1t+wa•p •-fiSH awwy e W + 

ny drab w mundurze SS-owca, który przy 
najmniejszym jego ruchu kładł mu na ramio-
na wielką łapę. ' 

Ale najstraszniejsze przeżycie jeszcze cze
kał() na Heinza. Przerażony do ostateczności, 
musiał wysłuchać następującej relacji. 

- Melduję posłusznie, towarzyszu naczel
niku, - rozległ się czyjś radosny głos, - że 
więzienie już się znajduje w naszych rękach. 
Wypuściliśmy w!lzystkich naszych na wolność. 
Jednocześnie, zakończyliśmy minowanie 
wszystkich składów i ważniejszych instytucji, 
znajdujących się na terenie śródmieścia. Wy
buch nastąpi o godzinie drugiej minut dzie
sięć. 

- Widzisz, Andrzeju, - wesoło zauważył 
Jakowlew, szczerząc zęby w szerokim uśmie
chu, - a ty wątpiłeś czy osiągniemy powo
dzenie„. A gdzie jest Hanna? śmiechem podniósł ręce do g ry.-Ha lo Heinz i runął zupełnie wyczerpany na tap-

Panie obersturmbahnfuehrer? Tu mówi Heinoz czan. - Jestem tu, towarzyszu majorze, - usły-
Jestem uwięziony przee: Launitza w jego gabi . szał Heinz znaJ·omy głos. . J To, co stało się dalej, wydało się HemzoWi • necie. To nie jest Laumtz, to - partyzant a- - PrzywitaJ'cie, Heinz, starą znaJ'omą, -

1 J 1 dz · h · · 'd · jakimś nieprawdopodobnym złowieszczym ko-kow ew, ego u ie w te] c will rewi UJą Jakowlew nagle przyp'lmniał sobie o więźniu, · • z'k • Szuk · f p 0 zę wy szmarem. Pokój zapełnił się mnóstwem ludzi. moie mies ame. aią są;y ru, r 5 
- - to Kowalenko, pamiętacie, którą własno-słać tam naszych żołnieazy. Szyfr jest schowa- Wszyscy byli przebrani za policjantów, żoł-

ny za portretem fuehrera, który wisi w salo- nierzy, oficerów niemieckich oraz gestapow- ręcznie rozstrzelałem. Zmartwychwstała, jak 
nie. Za portretem znajduje się specjalny safes, ców. Ale wszyscy mówili wyłącznie po ro- widzicie. No, Hanno, opowiadaj, co wiesz! 
Proszę tylko nie tracić czasu! syjsku, gdyż byli to przebrani partyzanci. Kowalenko w zwięzłej formie opowiedzia-

- Dosyć, Heiitz, · dziękuję e:a informacje. Jakowlew wysłuchiwał ich krótkiego spra- ła Jakowlewowi wiele ciekawych rzeczy. Na 
Nar~szci.e wiem, gdzie schowaliście ~zyfr, - wozdania, wydawał rozkazy i dyspozycje. same ich brzmienie ciarki przeszły Heinza„. 
P08wi~<lział naglet 1J~kowleW:, opłuszczaJ~cl ręcle. Heinz musiał na własne oczy obserwować, jak Młoda partyzantka oznajmiła, że auto gene-

emz momen a me nacisną cyngie, a e . • . d k ty . tk' ł s h •t 'd · · · · bli · · 
strzału nie było. I wyp1s~wano roz~e o .umentl i ptrzepusN.1. ~a·~ ~ erw1dza ztnaJ 0uJ~ się JUSZ;; po't zu tsie 

- Schowajcie rewolwer. :....... uśmiechnął się na, ktorych st?"'l.ano p•~c:ą {(r-1;es.apo. ie zi ! omen an.a. c roi:ę c erw1 za s .a-
Jakowlew, _ nie iest nablly. Nie zauważy- mogł poru~z c 31ę z m1eJSC-a, gdyz na roz- nowią party7.anc1, przebram w mundury me.
liście nawet w 1tdeaerwowaniu, że za,.m.i...»- kaz Jal~owlewa obok niego usiadł ja'ki$ ogrom l mieck.i"° „ 


